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Przemówienie p. Wojewody Lamota na Walne 


Panie Kuratorze, panie Generale, sza- 
aowni Państwo! 

Po raz drugi już spotyka mnie zaszczyt- 
na propozycja wzięcia udziału w plenarnem 
zebraniu organizacji Panów, po raz drugi 
jeż wypada mi przemawiać w  Waszem 
gronie. 

Mam nadzieję, iż po mojem niespełna 
jeż trzyletniem urzędowaniu na Pomorzu, 
nikt z Państwa nie miał złudzeń, iż ogra- 
niczę się do wygłoszenia przy tej sposobno- 
ści kilku zdawkowych, korwencjonałnych 
: nie mie mówiących słów powitania i ży- 
czeń dla zjazdu. 

Przeciwnie. Jestem przekonany, iż spo- 
dz ewają się Państwo, że swoim zwycza- 
jem poruszę właśnie najbardziej draźliwe 
sprawy, z któremi wypadło się Państwu w 
ich pracy w ostatniej dobie zetknąć. 

Jestem zawsze zdania. iż to, co nurtuje 
w życia społecznem, i co bok I ropieje, wy- 
dobyć należy na słońce, bowiem słońce le- 
czy, a jasne postawienie sprawy i omówie- 
nis jej w ideowym zespole może tylko przy- 
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czynić się do uzdrowienia i oczyszczenia | było niepodobna: UDERZA MIECZEM 


warunków życia publicznego. 

Że jednak jest dzisiaj pogodny, słoneczny 
dzień. nie chcąc psuć Państwu miłego ko- 
łeżeńskiego nastroju, który się tutaj zapew- 
ne na tej sali wytworzył, pozwolę sobie u- 
czynić trochę niezwykłą propozycję. 


Zapomnijmy o tem, że mamy teraz rok 
Pański 1931, a wyobraźmy sobie na chwilę, 
że w tym samym zespole zebraliśmy się w 
r. Pańskim 1945, czy też 50. 


Z perspekiywy lat... 


Pobielały nam wszystkim skronie. po- 
głębiły zmarszczki na twarzy, niejeden z nas 
jest jnż na emeryturze i kwiatki hoduje, 
moja głowa wyłys:iała do reszty, a wokół 
nas płynie wartki prąd nowego polskiego 
życia, ster którego dzierży już nowe, w wol 
ności wyrosłe pokolenie. 

I oto wspominamy, co działo Się w ro- 
ku Pańskim 1931 i czynimy sąd swego pod- 
ówczas postępowania. 


Człowiek, Który wznowił tradycje (hrobruch 


i Batory 


Był to czas, gdy żył między nami CZŁO- 
WIEK, KTÓRY WIELCE ZAWAŻYŁ NA 
DZIEJACH I ŻYCIU POLSKI. 

Człowiak ten jeszcze ma ławie akade- 
mickiej wprzągł się do służby sprawie pol- 
skiej i gdy inni myśleli o karjerze, o szczę- 
ca osobistem, o dachu nad głową, on jak 
dzikie, szczute i tropione zwierzę krył się 
» podziemiach, aby Jej, Polsce, służyć! 

To ten sam człowiek, o którym opowia* 
ta Żeromski, że gdy raz, w tej wiecznej i 
veustanrej służbie, przemykali się lasem z 
>Gźniejszym prezydentem Najjaśniejszej 
tzeczypospolitej Wojciechowskim, znużeni 
pędzić musieli noc na zimnej i wilgotnej 
siem- leśnej i spali zziębnięci, przytulając 
«ię jeden do drugiego, okryci jednym tylko 
płaszczem. bo jeden tylko płaszcz obaj mie- 
L, a gdy jeden zziąbł bezw ednie we śmie 
ściągnął okrycie z towarzysza. | tak do- 
trwali do ranka, nie wiedząc zaprawdę, że 
za tę służbę Rzeczpospolita płaszczem naj- 
wyższych swoich dostojeństw obu ich kie- 
dyć okryje. 

To ten człowiek, który, gdy przyszła 
dłań chwila szukania choćby odrobiny oso- 
bistego szczęśc a i gdy pojął w małżeństwo 
ówczesną swoją współpracowniczkę w ro- 
bocie konspiracyjnej. odjął Polsce na ten 
cel jeden dzień swego życia. Spędzili ten 
dzień oboje w Trokach, w cieniu ruin sta- 
rego zamku litewsk ego i wrócili każde na 
swój posterunek, rozłączeni: on jako to- 
warzysz „Wiktor”, ona jako działaczka 
znana pod pseudonimem „Jasnej Pani“, 

To był ten sam człowiek, który później. 
$dy wybuchła wielka wojna i zaczęły się 
ważyć losy narodów, a społeczeństwo pol- 
skie podzieliło się na orjentacje, z których 
każda, czy to w oparciu o cesarsko-królew- 


, ski-austrjacki tron, czy o carat rosyjski, czy 


nawet, choć to było najrzadsze, o tron pru- 
ski, usiłowała wygrać wielki los na loterj: 
dziejów dla Polski, — miał odwagę i wolę, 
wbrew zdawało się zdrowemu rozsądkowi. 
stanąć po stronie własnej orjentacji pol- 
skiej, 

PODJĄŁ RZUCONĄ W PYŁ I BŁOTO, 
ZAPOMNIANĄ I 2 ARDZEWIAŁĄ JUŻ 
SZPADĘ OJCÓW, by 
stanu i polskiej przvszłosi WALCZYĆ, 


U 


A za mim, jak wiadomo, szła tylko gar- 
stka. Ten sam człowiek później przez 
swych rzekomych sprzymierzeńców uzna- 
ny zostaje za niebezpiecznego i w kazama- 
tach Magdeburga osadzony, a jego towarzy- 
sze broni idą z goryczą w sercu do obozów 
ieńców na wyraźny Jego rozkaz bez wy- 
strzału, śdyż On tylko może jeden wie, że 
potrzebni jeszcze będą Polsce. A był to 
żołnierz, który odbierał sobie zazwyczaj 
życie, gdy się poddać trzeba było. 

To ten sam człowiek, który później, na 
czele kilku roczników szareśo żołnierza pol 
skiego, śdyż nie naród, — wówczas roz- 
politykowany i kłócący się w Warszawie, 
ale szary nieliczny żołnierz polski, sam je- 
der, na rubieżach wojnę prowadził, — 
wznawia najpiękniejszą, najszczytniejszą 
tradycję polską i dokonywuje tego, o czem 
nam zrodzomym w niewoli nawet marzyć 


SWYM, WZMACNIAJĄC TRADYCJE 
CHROBREGO, W BRAMY KIJOWA! 

To ten człowiek, który gdy nawała 
wschodnia, w zmiennem wojny szczęściu, 
zalewać poczęła już Polskę i do bram sto- 
icy docierała. wspaniale kieruje wysiłkiem 
obudzonego nareszcie narodu, a pobitego 
na głowę wroga wypędza z granic ziemi 
polskiej. 

CZYŻ MOŻNA SIĘ DZIWIĆ, Iż DLA 
TYSIĘCY, DLA MILJONÓW LUDZI W 
POLSCE, CZŁOWIEK TEN STAŁ SIĘ SYM 
BOLEM PRAWEJ SŁUŻBY OJCZYŹNIE?! 


Rodzina, Polska i Komendant 
Jak prześlicznie opowiada o tem w je- 
dnem ze swych niedawnych przemówień mi 
nister Składkowski. Miał on, jako były le- 
karz wojskowy, możność być obecnym przy 
śmierci wielu, bardzo wielu ranami okry- 
tych żołnierzy polskich. Ci ludzie w osta- 
tniej chwili swego życia, mówili zazwyczaj 
o trzech rzeczach: O RODZINIE SWOJEJ, 
O POLSCE I O KOMENDANCIE. i 
Dla innych znów, trzeźwo i realnie ro- 
zumujących, nie skłonnych do entuzjazmu, 
człowiek ten jest gwarancją ładu i istnie- 
nia Państwa Polskiego, wobec wzbierają- 
cej mętnej fal: bezrządu, bezładu i anar- 
chji, a wiedzą oni, iż rolę tę potrafi speł- 
nić pomimo groźnie zmarszczonych i ma- 
stroszonych brw., pomimo bardzo paskud- 
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nych i niegrzecznych powiedzeń, w sposób 
dziwnie bezbolesny i ojoowski. O ile dro- 
żej, o ile twardszem środkami osiąga się 
ten cel w innych państwach, każdy bez- 
strorny obserwator łacno dojrzeć może. 

W naturze ludzkiej istnieje potrzeba u- 
zewnętrznienia swej miłości, swej czci dle 
idei czy też człowieka. 

Tym, którzy kochają tego człowieka i 
którzy w niego wierzą, szczególnie trudno 
jest dać wyraz tym uczuciom. 

Nie do pomyślenia jest przyjść doń z 
darem materjalnym, nie sposób ofiarować 
godności, gdyż gdyby chciał, dawnoby już 


,królewski gronostajowy płaszcz na swych 


ramionach nosił. 

To też coraz to nowe myśli powstają. 
jak by dać wyraz temu przywiązaniu i tej 
miłości. 

Nieraz bardzo naiwne, bardzo kłopotk. 
we dla nas sprawujących władzę, ale prze- 
cież nawet w swojej naiwrośc. piękne, bo 
w gruncie rzeczy z miłości Ojczyzny pły- 
nące. 

Takim niezwykłym, ale pięknym w swej 
prostocie pomysłem była CHĘĆ WYSŁA- 
NIA MARSZAŁKOWI ZE WSZYSTKICH 
ZAKĄTKÓW POLSKI SETEK TYSIECY 
CZY TEŻ MILJONÓW, małych skromnych 
pocztówek z osobistemi życzeniami. Akcja 
ta odbiła się i na Waszem, Państwo, życiu 
szkolnem. 


Co winien uczynić nauczyciel? 


Gdy teraz, jakeśmy się umówili, spoglą- |. trudne, zostawia zaś im, dzieciom, do u- 


damy na te rzeczy z perspektywy r. 1945, 
to gdy zapytamy, co winien był uczynić 
nauczyciel, gdy do niego z tą myślą przy- 
szli, przyjaciele czy też przeciwnicy poli- 
tyczni, odpowiemy sobie zapewne zgodnie: 

„Nauczyciel ten winien był opowiedzieć 
dzieciom życie tego człowieka, powiedzieć 
im, że bardzo on Polskę ukochał, i choć 
teraz, śdy sprawuje władzę, różnie ludzie 
sądzą o tem, czy dobrą obiera drogę, to on, 
ich wychowawca, powstrzymując się od są- 
du o tem, bo są to rzeczy skomplikowane 


Tow. Powstańców i Wojaków 


znania, czy chcą temu człowiekowi swe ży- 
czenia wysłać. 

Prawda, jak to się wydaje proste, ucz- 
ciwe i ładne, nam teraz, siwizną osrebrzo 
nym, w r. Pańskim 19452... 

A jak było w roku 1931? 

Z przyjemnością stwierdzić trzeba, iż 
w olbrzymiej większości wypadków byłe 
tak właśnie. Ale były i niepotrzebne 
zgrzyty i niezawsze w należyty sposób zro- 
zumienie szczytnej roli wychowawcy. 

(Dokończenie na stronie 8-mej). 
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whracza na nowe drogi rozwoju 


W Grudziądzu odbył się w niedzielę 
walny zjazd delegatów powiatowych 
Zw. Powstańców i Wojaków. 

W zjeździe wzięli udział delegaci o- 
kręgu toruńskiego, grudziądzkiego, sta- 
rogardzkiego, brodnickiego, bydgoskie- 
go, inowrocławskiego i świeckiego. 


delegatów Zw. Powst. i Woj. brzmią: 
I, Zważywszy, że 
młodzież przedpoborowa zgrupowa- 
na w bratniej organizacji Związku Strze- 
leckiego pracuje wydatnie na polu przy- 
gotowania się do obrony kraju 
że młodzież, ażeby należycie spełnić o- 


Zjazd, który zaszczycili swoją obec- | Kim RIEZ oficerów PW. daje zupełną 
nością m. in. generał Pasławski, prezy- | &Warancję należytego użycia tej organi 


łent miasta Grudziądza Włodek, staro- 
sta Montwiłł otworzył prezes honorowy 


zacji na wypadek zagrożenia kraju. 
że młodzież, ażeby nleżycie spełnić o- 


pułk. Mielżyński w obecności całego za- bowiązek względem Ojczyzny, musi być 


rządu. P. Wojewodę pomorskiego repre- 
zentował nacz. Grzanka, 

Na walnym zjeździe zapadły bardzo 
ważne uchwały, zmieniające dotychcza- 
sowy statut związku. | 

Nowy, uchwalony w niedzielę statut 
Związku Powstańców i Wojaków recor- 
ganizuje całkowicie związek i tworzy 


<nię polskiej racji| podstawę do twórczej i realnej pracy. 


Ważne te uchwały walnego zjazdu 


kierowana, wychowywana i otoczona o- 


| pieką przez starsze społeczeństwo, 


że członkowie Związku Powstańców 
i Wojaków, jako ci, którzy walczyli za 
niepodległość Polski i którym drogiem 
jest zachowanie niepodległości Ojczy- 
zny. a wobec tego do kierowania i wy- 
chowania młodziczży są w pierwszym 
rzędzie powołani. 

Walny Zjazd Delegatów uchwala: 

Powstańcy i Wojacy mają gremialnie 


tworzyć koła przyjaciół Strzelca tam, — 
gdzie ich niema, i przystępować do kół 
już istniejących na terenie działalności 
Związku. 

2. Ze względu na to, że Związek Po 
wstaiców i Wojaków dotychczas grupo- 
wał w sobie tak rezerwistów jak i mło- 
dzież przedpoborową, co uniemożliwia- 
ło i utrudniało władzom wojskowym nor 
malne szkolenie, zważywszy że młodzież 
ta winna być zgrupowana w organizacji 
Związku Strzeleckiego, którego oddział 
tworzą się wyłącznie z młodzieży przed 
poborowej, dalej zważywszy, że Zwią- 
zek Powstańców i Wojaków zamierza o- 
becnic zjednoczyć w sobie wysłużonych 
żołnicrzy WP. starszej generacji i cale 
siły swe poświęcić temu zadaniu, 

Walny Zjazd Delegatów uchwala: 
całą młodzież przedpoborową należąc: 


do Związku Powstańców i Wojaków 
przekazać bezzwłocznie Związkowi 
Strzeleckiemu 


Zamknięcie sesji budżetowej ciał usta- 
wodawczych zamyka pierwszy etap prac 
dokonanych przez Sejm i Senat o stałej, 
świadomej swych zadań i celów większo- 
ści, Po raz pierwszy w okresie ostatniego 
dziesięciolecia mogliśmy zaobserwować 
w całej pełni znaczenie tego faktu, nie- 
wątpliwie historycznego znaczenia, faktu, 
który w okresie trzechmiesięcznym na- 
brzmiał istotą swojej treści i zaciężył wy 
hitnie na arenie naszego życia parlamen- 
tarnego i publicznego. Gdybv nie zdecy- 
dowana większość w Sejmie i Senacie, 
większość pópierająca Rząd i uzupełnia- 
jąca Rząd w jego działaniach, przedłoże- 
niach i w programowych dążeniach 
mielibyśiny znowu do czynienia z mo- 
mentami nicsłychancgo napięcia i zadra- 


źnienia politycznego, momentami. tem 
więcej dającemi się we znaki 
naszemu organizmowi państwowe- 


mu i społecznemu, gdyż opozycja od so- 
cjalistów począwszy a kończąc na en- 
decji szczególnie intensywną wszczęła 
! prowadziła akcję. Akcja ta przybrała i 
przybierała chwiłami cechv zwykłej a 
tak jaskrawej hecy politycznej — że wat 
pićby należało, czy, gdyby w dawnych 
warunkach parlamentarnych zaistniała, 
gdył:y tłumik i hamuiec większości pa" 
lamentarnej nie panowałv nad nią — czy 
sesja budżetowa nie przyniosłaby społe- 
czeństwu pełnego rozgoryczenia i zdecv- 


dowanej niechęci do ciał ustawodaw- 
czych. 
Sesja budżetowa obecna stała się 


przyMadeni z jednej strony dobrze poję- 
tej i twórczej pracy obywatelskiej, a z 
drugiej w całości ukazała niesforność i 
samowolę partyjną, nieliczącą się z żad- 
nemi państwowemi koniecznościatni. — 
Stała się zwierciadłem tego, co dobre i 
złe; zwierciadłem, w którem wyraziście 
dokładnie odbiły się właściwości nietylko 
charakteru, nietylko pracy dwu kierun- 
ków, ale ich moralność, ich prawdziwy 
stosunek do spraw państwowych i spo- 
łecznych. Bo czyż trzeba dowodzić, że 
t. zw. opozycja, deklarując przez przed- 
stawicieli endeckich, socjalistycznych i 
z niemi związanych, że „będzie głoso- 
wała przeciw budżetowi „własnego pań- 
stwa“ — wystawiła sobie świadectwo 
nie tyle kompromitujące ile beznadziej- 
nie smutne, świadectwo zupełnej abera- 
cji obywatelskiej i państwowej. Przy- 
zwyczailiśmy się do tego, że tego ro- 
lzaju oświadczenia czy deklaracje za- 
„wyczaj dotąd były udziałem elementów 
i partyj najbardziej skrajnych, względ- 
nie ugrupowafi mniejszościowych, które 
w jawnej niezgodzie pozostawały z kar. 
dynalneni obowiązkami obywatelskiermi, 
„ elemenfarnem poczuciem naszej pań- 
stwowości. Słusznie jeden z przedstawi- 
cieli Klubu BBWR zwrócił z trybuny 
scimowej uwagę na ten smutny wielce 
objaw. zaznaczając z naciskiem. że daw- 
niej w parlamentach państw zaborczych 
ci właśnie z opozycji, którzy dziś głosu- 
ią przeciw budżetowi własnego państwa 

uważali konieczności państwowe 
państw zaborczych za nienaruszalne i 
ułosowali za budżetem. Inaczej takich 
deklaracyj opozycyjnych pojąć nie moż- 
na, nie można określić, jak bezideowością 
partyjną i aberacją obywatelskich ambi- 
cyj i zagłuszeniem sumienia i rozwagi. 
Sa to — przypuśćmy — gesty czy de- 
nionstracje. ale graniczące z niepoczy- 
talnością. 

Nie przykładamy do tych demonstra- 
cyj dzisiejszych zbyt wielkiej wagi. Wy. 
mowa zdarzeń ubiegłych i ostatnich 
stwierdziła naocznie, że ślepa nienawiść 
pozostawia tylko dym gryzący i swad, 
Fak jak wypaliły się dawne ogniska par- 
tyjnego „stawaniem okoniem* przeciw- 
ko wszystkiemu, tak i teraźniejsze wy- 
palą się niezadługo i przejdą do mar, zło- 
sliwych majaków przeszłości, Mimo, że 
są tacv, którzy uważają za właściwe sta. 
wać na trybunie sejmowej w obronie 


tych wypalających się ognisk partyjnych | 


nienawiści, którzy zapowiadają, że będą 
w nie chuchać, będą podsycać, Socjalista 
Czapiński, odwołujący się do mas wy- 
gląda tak samo groteskowo, jak posel 
tzetwertyński z Klubu narodowego, — 


<forv usprawiedliwić chciał i zwolbić od 
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odpowiedzialności swych towarzyszy klu | stwierdził sam marszałek Sejmu. 


bowych za to, że głosowali przeciw bud- 


żetowi. 

Sesja budżetowa zakończyła się 
zgodnej współpracy Sejmu i Senatu. 

Zakończyła się w okolicznościach je- 
śli chodzi o porównanie dawnych i no- 
wych obyczajów sejmowych — pomyś- 
lnych, Wykazała bowiem, że w parla- 
mencie naszym zdecydowanie dziś prze- 
waża zasada: „Dobro państwa—prawem 
naczelnem”* — nad  małostlkowością i 
szarzyzną haseł partyjnych. Wykazała 
pozatem, że technika i treść prac parla- 
mentarnych nabrałv nowych form, zmie- 
niłv się na lepsze, 


wW 


o czem mówił i co! 


Jeżeli chodzi natomiast o całokształt 
prac budżetowych — to wyczerpało je 
przemówienie Ministra Skarbu, które 
podajemy poniżej — a którego myślą 
przewodnią było zagadnienie równowagi 
budżetowej. Stwierdzić należy, że właś- 
nie temu zagadnieniu zarówno ciała usta 
wodawczc, jak i czynniki rządowe po- 
święciły wszystkie możliwe wysiłki, aby 
równowagę budżetową oprzeć na pew- 
nych zdrowych podstawach i zabezpie- 
czyć je nietylko na dziś lecz i na rok 
przyszły. I to również nadaje zakończo- 
nej sesji budżetowej szczególne znacze- 
nie. (sn). 


Przemówienie min. PMiańuszewsiciećo 


Ostatnie słowo w sprawie uchwaloncgo 
przcz izby ustawodawcze budżetu na rok 1931 
—32 zabrał min. Matuszewski, który na wczo 


biciem rzeczywistości prawnej. Przy rozpra: 
wach w Senacie — mówi minister --- określi- 
łem dolną prawdopodobna granicę wpływów. 


rajszem posiedzeniu Scjmu wygłosił mowę, — | Między górną i dolną granicą możliwych dos 


charakteryzująca całokształt 
wych. 


Według wywodów ministra, budżet jest od 


prac budźżeto» 


chodów jest różnica wynosząca okragło 300 
miljonów złotych. 
Tę różnicę Szanowni Oponenci byli łaska: 


0d brzegu pomorskiego 
aż mo Beskid Slaski 


Ziemie zachodnie są elemeniem naszej poresi 


Na uroczystiem posiedzeniu Sejmu śląskie- 
go z racji 10-tej roeznicy plebiscytu wygłosił 
dłuższe przemówienie wojewoda Grażyński, 
wspominając o odwieczne] walec, jaka toczyła 
się na zachodzie między żywiołem polskim i 
niemieckim. 

„Plebiscyt Śląski — mówił mówca — musi- 
my uznać za wielki rezultat twórczej pracy 
narodowej i piękną manifestację głebokiego 
przywiązania ludu ślaskiego do idei narodowej. 
Plebiscyt sfałszowano, albowiem przyłączono 
do obszaru plehiseytowego czysto niemieckie 
powiaty, jak powiat głupczycki, pozatein spro- 
wadzono ogromną. liczbe emigrantów niemiuc- 
kich, bo przeszło 200.000. Lud śląski nietylko 
w głosowaniach dał wyraz tej idei polskości, 
ale także w trzech krwawych powstaniach. 

Woj. Grażyński wspomniał, że po drugiej 
stronie granicy na Śląsku opolskim pozostało 
blisko 600.000 Polaków, a nadto, na zachodzie 
naszej granicy nigdy nie milknął szczęk oręża 


niemieckiego i okrzyki „Drang nach Osten“. 
I dzisiaj ten okrzyk słyszymy w hasłach, gło- 
szących rewizję granie i dlatego w takiej chwi- 
h trzeba z naciskiem powiedzieć, że tu jest 
nasza ojcowizna, że tu na Ślasku my Polacy, 
jesteśmy gospodarzami. Obcenie bezsporna w 
Polsce świadomością. jest fakt, że najdonioślej- 
szym elementem politycznej i gospodarczej po- 
tęgi Polski są ziemie zachodnie od brzegu po- 
morskiego, aż po Beskid Ślaski. — Trzeba nam 
nawiazać do idei Bolesławowskiej nietylko w 
formie haseł, ale programie pracy jednoczącej 
w sobie wysiłek narodowy i państwowy. 

Lad ślaski wiele w przeszłości przeszedł, 
a w osatnich czasach stworzył jdna z najpięk- 
niejszych kart polskiej historji przez walkę i 
własne poświęcenie, odzyskując wolny byt na- 
rodowy. 

Znamienne, ż¢ na uroczyste posiedzenie 
Sejmu śląskiego nie przybyli posłowie nic- 
mieccv. 
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| wi nazwać „deficytami”*. 


Muszę z całą stanowczością sprostować 
twierdzenie. Niema tu mowy o deftcycie w 
tej czy moej wysokości. Mogłaby być mowa. 
gdybyśmy nie umieli, czy nic śmieli peses 
dy wać, 

Ośmielę sie powiedzieć. it 
RÓWNOWAGA BUDŻETOWA NA 
ROK PRZYSZŁY JEST ZAPEW- 
NIONA 
skuteczniej, uśż było w tym roku, gdyż budże 
tu nie równoważy się na papierze budżet rów 

noważy się w rzeczywistości. 

W roku budżetowym, który dobiegu końe 
ca, budżet był na papierze zamknięty nadwyże 
ką 97 miljonów złotych. W rzeczywistości 
zaś będzie deficytowy. Będzie deficvtowy mie 
mo, iż rząd zmniejszył wydatki przewidywa: 
ne w tym budżecie prawie o 200 milionów zł. 

W dalszym ciągu stwierdza minister Matus 
szewski, że budżet załeży nietylko od liczh, 
ale także od czynnika woli, która musi przes 
nikać również ciała ustawodawcze. Trzeba, by 
większość, która stanowi prawa, stawiała kos 
nieczność państwową wyżej, niż własną swą 
wygodę, czy łatwą popularność. Ten czynnik 
woli zaistniał w ciałach ustawodawczych rar 
zem z większością. Nicjedną dalsza nicpopue 
larną ustawę rząd wniesie, a niewątpliwie 
większość, wbrew wszelkim nagankom dema: 
gogji ustawy tc uchwak. 


BUDŻET NA ROK PRZYSZŁY JEST 
REALNY. 


Już dzisiaj o wydatkach mówi się od 2600 
do 2860 miljonów. Ten „luz“ budżetowy. być 
może jeszcze będzie niewystarczający. Rząd 
wówczas potrafi przyjść z przedłożeniami. 

Rezerwy skarbowe, jakie istnieją dzięki zm 
pobiegliwości rządów pomajowych, pozwalają 
na pracę spokojną, bez zbytniego pośpiechu, 
bez noża na gardle. 

Reasumuję — kończy minister — pwoje 
wywody w jednem zdaniu. 

Mając nakaz Marszałka Piłsudskieso treys 
mania równowagi budżetu jako konieczności 
pańsfwowej, 

mając zdecydowaną wolę wykonenia tego. 

mając odwagę przewidyuań  nietyłko do- 
brych, lecz i niepomyślnych możliwości, 

mając większość, zdolną do wzięcia ną łe: 
bie odpowiedzialności za każde  poczynanie, 
lcżące w interesie państwa bez względu na to, 
czy jest ono atutem wyborczym, ozy też nac. 
mamy, jak sądzę, 
równowagę budżetową na rok przyszły zabcz: 
pieczoną lepiej dziś, mtż rok temu, 
kiedy obecni oponenci triumfalnie dzieli mię: 
dzy przyszłych swoich wyborców  dztesłątki 


| miljonów nieistniejacej nadwyżki. 


n naczelnem - dobro państwa 


Społeczeńsiwo dość ma irazesu — chce atmosfery realnej pracy 


Coraz silniej w społeczeństwie daje się 
odczuwać potrzeba pozytywnej realnej pra 
cy. W tym też kierunku Bezpartyjny Blok 
rozwinął swą akcję prowadzona od dłuż- 
szego czasu z wytężeniem. Dziś akcja ta 
nabiera nowych sił, czego dowodem jest 
wywiad poniższy z sekretarzem general- 


nym B. B W. R. 


„ideologiczną podstawą naszej organiza 
cji jest zasada powszechnego obowiazku 
służby społecznej. Człorkiem naszego obo- 
zu może być tylko czynny działacz społecz- 
ny. Organizacja nasza nie zna członków 
honoris causa, bo prawo należenia do niej 
saśnie z chwila, gdy kończy się czynny u- 
dział danej jednostki w obranym przez sie- 
bie dziale pracy społecznej. | 

Podkreślić pragnę jedna jeszcze pod- 
walimową cechę naszej metody działania. 
Chcemy wychować społeczeństwo w atmo- 


słierze realnej pracy zespołowej. Dlatego 
też żądamy od poszczególnych naszych ko 
mórek organizacyjnych podejmowania kon 
kretnych prac, które własnemi przede- 
wszystkiem środkami i siłami mogą być 
wykonane. Żądamy pracy etapami i sze- 
regowania rozwiązanych zagadnień w zale- 
żności od ich wagi i od możliwości ich re- 
alizacji. Takie tylko ujęcie sprawy dać mo- 
że naszym działaczom poczucie siły i wia- 
rę w możliwość osiągnięcia realnych rezul- 
ialów. 


Na czele naszej organizacji stoi Prezes 
i Wielka Rada BBWR. W skład jej wcho- 
dzą prócz wiceprezesa: marszałkowie i 
wicemarszałkowie Sejmu i Senatu, należą- 
cy do BB, ministrowie i podsekretarze sta- 
nu, członkowie klubu parlamentarnego BB, 
prezesi i wiceprezesi naszych zespołów 


| parlamentarnych, prezesi rad  wojewódz- 


Statek szkolny . Szkoły. Morskiej w Gdyni | wane były, nie jak dotychczas w ciągu lata, 
(dawniej w Tczewie) -- „Dar Pomorza” w po- | lecz całoroczne, przyczem na pokład „Daru 


czątkach maja b. r. wyruszy w druga swoja 
podróż ćwiczebną pod polską banderą z ucz- 
niami Szkoły Morskiej na pokładzie. 


Pomorza“ zabierani byliby uczniowie Szkoły 
Morskiej partjami. W ten sposób statek „Dar 
Pomorza“ nie traciłby w ciągu roku kilku (5—- 


Dotychczas uczniowie Szkoły Morskiej od- | 6) miesięcy bezczynnie na leżu zimowem w 


bywali podróże ćwiczcbne. bliższe lub dalsze, 
w okresie lata. Kilka peuróżv takich odbyli 
poprzednio na ,Lwowie', w rokn ubiegłym zaś 
na „Darze Pomorza . 

Obecnie powstał projekt, by podróże ćwi- 
czcbne v uczniami Szkoły Morskiej orgar:z0- 


- — = 


porcie gdyńskim. 

Projektowane jest, by „Dar Pomorza” już 
w roku bieżącym odbył dłuższą podróż ćwicze- 
bna. Trasa i cel tej podróży nie są jeszeu 
ustalone. 
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kich, wreszcie powołani przez prezesa 
przedstawiciele central organizacyj społecz 
nych, współpracujący z BB oraz sekr. gem. 
BB i jego zastępca. Jest to organ kierow- 
niczy, wyposażony w rozległe uprawnienia 
organizacyjne, a równocześnie zespół lu- 
dzi, zajmujących czołowe posterunki w pra 
cy państwowej, ustawodawczej i społecz- 
nej. 

Dalsze ogniwa, podległe Wielkiej Ra- 
dzie, stanowią: Rady Wojewódzkie, Powia- 
towe, Komitety Gminne : najniższe komór- 
ki organizacyjne, Koła miejskie, wiejskie i 
środowiskowe. Pracami tych Rad, Komite- 
tów i Kół kierują prezesi, powoływani 
względnie zatwierdzani przez Prezesa orga 
n'zacji lub organa nadrzędne. Posłowie i 
senatorowie BB wchodzą automatycznie w 
skład Rad Wojewódzkich, Na wszystkich 
stopniach organizacji w pracach BB uczest- 
niczą reprezentanci pokrewnych ideow» 
zrzeszeń społecznych. Tak więc zasada 
hierarchji została szczęśliwie spleciona z 
reprezentacją zorganizowanego czynnika 
obywatelskiego. 


Rozbudowa organizacji BB na zasadach 
powyżej streszczorych jest już ukończona. 
Obejmuje ona całą bez wyjątku Rzeczpo- 
spolitą. Dziś niema już powiatów, gdzie 
byśmy nie stanę]: silna stopa i nie ujęl: w 
organizacyjne karby powszechnego pędu 
społeczeństwa do zespołowej, państwowo- 
twórczej pracy. Przeoramy — kończy po-y 
seł Dolanowski — dusze społeczeństwa i 
nastawimy je na tor służby Państwu B> 
hasło nasze brzmi: prawem naczeliem — 
dobro państwa", 
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W Berlinie zmarł b. kanclerz Rzeszy 
Hermann Müller. 

Zmarły urodził się 18 maja 1876 r. w 
Maanhe!m. Obrał karjerę handlową i w 
zawodzie tym pracował we Wrocławiu da 
1898. Następnie wstąpił do redakcji socja- 
listycznego dziennika w Zgorzelicach. Wy- 
różniony przez ówczesnego przewodniczą- 
cego partji socjal - demokratycznej Bebla, 
powołany został w roku 1906 do współpra- 
cy w komitecie partji do Berlina, gdzie po- 
zostawał do wybuchu rewolucji. Posłem 
do Reichstasu został w r. 1916. 

Po upadku Scheidemanna objął tekę 
spraw zagr. w gabinecie Bauera. Wspólnie 
z dr. Bellem podpisuje traktat pokojowy 
w Wersalu. Kanclerzem został poraz pier- 
wszy w marcu 1920 r, po nieudanym zama- 
chu monarchistycznym Kappa. W czerwcu 
tegoż roku ustępuje. W maju 1928 r. obej- 
muje poraz drugi kierownictwo rządu. Re- 
prezentował Rzeszę w Lidze Narodów. 
28-go marca 1930 r. Müller złożył dymisję 
gabinetu, nie mogąc osiągnąć porozumienia 
z własną partją w sprawie reformy finan- 
sowej Moldenhauera. 
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zamienięcie sesyj budże- 
towych Sejmu i Senaflu 


Zarządzenio Prezydenta Rzplitej w sprawie 
żumknięcia scsji zwyczajnej i budżetowoj Scjmu 


„brzmi, jak następuje: 


Na podstawio art. 25 Konstytucji zumykum 
4 dniem dzisiejszym sesję zwyczajną i budżc- 
Lową Sejmu. 
Prezydont Rzplitej (—) I. Mościcki. 
Prczes Rady Ministrów (=) W. Sławek. 
To samo brzmienio ma dokret o zumknięciu 
sesji zwyczajnej i budżetowej Senatu. 


Imieniny 
Marszałisa Pilsudskiego 


w Królewcu 

W dniu imienin Pierwszego Marszałka 
Polski — Józefa Piłsudskiego, zgromadz'!i 
się w salonach Konsulatu Generalrego R. P, 
w Królewcu Komitet Obchodu, przelstaw:; 
ciele kolonji i mniejszości po!skiei, oraz 
członkowie Konsulatu Generalnego celem 
uczczenia imienin Komendanta Piłsudsk.e- 
go. Z tej okazji konsul generalny radca dr. 
Kaz. Papće wygłosił dłuższe przemówienie 
okolicznościowe, charakteryzując pełne tru 


„dów życie Marszałka, poświęcone jedynie i 


wyłącznie Polsce. Zgromadzeni wysłał: de- 
peszę gratulacyjną na Maderę. 


Szukany 
polskich robośniksów 

Wskutek akcji nacjonalistów, skierowa- 
nej przeciw polskim robotnikom rolnym, 
"ząd pruski zezwolił na zatrudnienie robot- 
ników sezonowych z Polski, jednak tylko 
tam, gdzie byli oni zatrudnieni w roku ub., 
tam, gdzie uprawia się buraki cukrowe na 
co najmniej 25 morgach, lecz tylko 2/3 tej 
ilości, jaka była zatrudniona w roku ub. 
W pierwszym rzędzie zatrudnienie znajdą 
robotnicy, przyznający się do narodowości 
riemieckiej, 


mru krakow?... 

Pamiętny jest proces malborsk: o napad 
bojówki niemieckiej na szkołę polszą w Mi 
kołajkach. Wówczas to prezes Towarzystw 
Szkolnych w Berlmie p. Baczewski publ.cz 
nić oskarżył landrata szlumskiego d-ra Zim 
mera, że on, dr. Z:mmer, jest pośrednim po 
wodem. tej akcji antipolskiej, doma.zjąc się 
od rządu pruskiego wszczęcia dochodzenia 


dyscyplinarnego przeciw Zimmerowi. Mi-! 


nister- pruski Severing oświadczył iedrak, 

że nie widzi powodu do wkroczen ń 

"w dr. Zimmerowi. , Oczywiscie, 
oka nic wykole*,,. 
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przej 
, niecka... Sejm składa się z 15 posłów; ależą 
s 


Jak w Meksyku 


To, czego obecnie świadkami jesteśmy w 
Niemczech nuwet „prorokom się nie śniło”... 
To, co dzieje się obecnie na terenie walk po- 
litycznych Niemiec, możliwem jest albo u zu- 
pemie zdcgenerowanego narodu, albo u naro- 
du dzikiego... Meksyk mógłby być wzorem 
obyczajowym dla dzisiejszych Niemiec. Bo słu. 
chujmyż, co mówią fakty. 

Dzicń w dzień zdarzają się fakty mor- 
derstw politycznych, dzień w dzicń czytamy 
o krwawych demonstracjach i zgromadzeniach 
politycznych, dzień w dzień zdziczenie obycza- 


Prześlad 


W dniu św. Józefa we wszystkich kościo- 
łach i kaplicach katolickich Jugosławji odczy- 
tany został List. Pasterski arcybiskupa miasta 
Zagrzebia, oraz orędzie arcybiskupa Belgradu 
1 biskupa Raguzy. Aczkolwiek treść wystąpień 
skicrowana jest przeciwko rządowi włoskiemu, 
nie ulega jednak wątpliwości, iż katoliccy bis- 
kupi Jugosławji działają w Ścisłem porozumic- 
niu ze stolicą Apostolską i że przez nią w każ- 
dymbądź razie upoważnieni są do tego rodzaju 
poczynań. 

Zbliżone do Watykanu pisnia „„Osservatore 
Romano“ i „La Croix“ nio raz. Już zabierały 
głos w tych sprawach, dając wyraz swemu ubo 
icwaniu dla prześladowanych katolików-sło- 


r 
Obchód 25-iecia walki o szkołę polską 
w Rzumie 


Pod protektoratem pp. ambasadorów 
Rzeczypospolitej w Rzymie odbył się w sali 
św. Stanisława przy Via Delle Botteghe 
Oscure uroczysty obchód 25-lecia walki o 
szkołę polską, poprzedzony nabożeństwem 
w kościele polskim św. Stanisława. Odczyt 
p. t „Historja walki o szkołę polską" wy- 
głosił dyr. Piotr Górecki, W części koncer- 
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codziennie 


Orgie morders 


owanie religijne 
we Wloszech 
List biskupów Jućostawii 


Nasza sialysiuka sądowa 


jeden írup... 
iw politycznych w Niemczech — 
— Palika i rewolwer -- argumeniem 


Jów w Nicmezech zwieksza się. Radykalizacja 
partyjnictwa jest tak wielka, że z jednej stro- 
ny widzimy radykałów prawicowych, czyli hit- 
lerowców i „Stahlhelm“, z drugiej zaś — wy- 
słanników Moskwy, t.. zw. komunistów. I nic- 
ma dnia, aby nie doszło pomiędzy temi grupu- 
mi do krwawej rozprawy. Namiętności są tak 
silne,, że na zgromadzeniach argumentem jest 
nie rozum, nie logika, nie program, lecz — pał- 
ka i rewolwer. 


morderstw, których ofiarami padli na przemia- 

nę, to komuniści, to znów hitlerowcy.: Nie o- 

szczędzono oczywiście, i socjal-dciuokratów. 
TRZYSTA MORDÓW POLITYCZNYCH W 


CIĄGU ROKU! Zgroza przejmuje każdego 
prawnie myślącego człowieka! lt2cc4 straszli- 
wa, gdy pomyślimy, że niewinni ludzia giną 
z powodu roznamiętnienia politycznego i za- 
ciekłości partyjnej. 


Ale, aby zrozumieć istotę i głębszy sena 
tych wypadków, trzeba przytoczyć w krótkości 
sytuacje dzisiejszą Niemiec, Oto fala radyka- 
lizmu wciąż wzrasta. Nacjonaliści niemieccy 
wciąż idą w kierunku zdobycia władzy. Nie nio- 
gą doczekać się chwili, gdy zrzucą z foteli mi- 
nisterjalnych dzisiejszych władców, Na drodze 
do zdobycia tej władzy stoją jednak inni'i dla- 
tego hitlerowcy mszczą się na każdym, który 
stoi im w drodze... Pozatem — jest przecież 
wiadomem, że hitlerowcy dażą do wprowadze- 
nia coraz większego do ustroju republikuńskie- 
go — chaosu. Pałki i rewolwery, to najsku- 
teczniejsza broń, najlepsza droga do — chaosu, 
do zumieszek, do niepokojów. To samo usiłują 
uczynić duchowi sprzymierzeńcy hitlerowców 
— komuniści. I im przecież zależy na tem, 
nby wywołać jaknajwięcej niepokojów, aby 
było juknajwięcej zmnieszek. 


I oto jesteśmy świadkami, jak w ciągu ostat 
niego roku dokonano — trzysta — wzajemnych 


wian. Jednakże dopiero Listy Pasterskie bis- 
kupów Jugosławji stawiają całą rzecz na wła- 
ściwym poziomie. W listach tych katoliccy bis- 
kupi wzywali wiernych do modłów w dniu św. 
Józefa na inteneję rodaków i współwyznawców 
ciemiężonych we Włoszech. 

Rząd włoski nie wypowiedział się jeszcze 
w tej sprawie, jedynie faszystowski „Giornale 
d'Italia“ nazywa aukcję 19 marca „aktem za- 
borczości episkopatu ościennego królestwa” i 
traktuje ją na płaszczyźnie inanewru politycz- 
nego. 

Tak słychać, Stolica Apostolska miała in- 
terwenjować u rządu włoskiego w sprawic tych 
represyj, stosowanych do katolików. 


I biją się Niemcy między sobą mordują się 
wzajemnie, a świat jakoś spokojnie przygląda 
się tym orgjom morderstw i niepokojów. Gdy- 
by coś podobnego działo się np. w Polsce pro- 
paganda niemiecka krzyczałaby w niebogłosy, 
zohydzając swoich sasiadów... Ale w pań- 
stwie „bojuźni Bożej” wszystko uchodzi, tak, 
jak wogóle Niemcom zawsze wszystko uchodzi. 


Dość przypomnieć, że dopiero ostatnie mor- 
derstwo polityczne wHanburgu otworzyło oczy 
społeczeństwu niemicekiemu na ten fatalny 
stan rzeczy, Ale kilka dni doniero upłynęło od 
mordu hamburskiego, i znowu nuuny do zano- 
townuiu dwa inne, nowe morderstwa, dokonane 
na tle politycznen. W Pruskiej Holńndzie 
(Prusy Wschodnio) dwuj studenci-hitlerowcv 
zamordowali pewnego młodzieńca żydowskiego. 
Udowodniono, iż ueżynili to z powodów antv- 
semiekich. W Diisseldorfie zaś dokonano zno- 
wu morderstwa politycznego, Wszystko to w 
przeciągu trzech dni. Codziennie — jeden trup. 


towej wykonano utwory Paderewskiego. 
Chopina, Moniuszki i Noskowskiego. 
Obchody takie organizować będą wszy- 
stkie polskie placówki zagraniczne. 
Na fundusz szkolnictwa polskiego na ob 
czyźnie zebrano już dotychczas zgórą 400 
tys. zł. 


Coś się psuje w t. zw. państwie „bojaźni 
Bożej”... A. Kw. 


3.107 sędziów — 6000 adwolksałów — WrZESIĘBSIWa TS iD EZR RANNE 


w świeńle cufr 


Aparat sądowy, prowadzący w Polsce wal- 
kę z przestępczością, obejmuje: sędziów, któ- 
rych. liczba wraz z sędziami śledczymi wyno- 
siła według ostatnich danych oficjalnych 3.107 
osób, prokuratorów w liczbie 385, adwokatów 
1 aplikantów adwokackich w liczbie powyżej 
6.000 osób, nadto urzędniczy personel sądowy, 
policyjny i więzienny. Ogółem organizacja, 
stojąca na straży porządku prawnego, liczy po- 
nad 50.000 osób. 

W dniu 1-go stycznin b. r. przebywało wc- 
dług danych Głównego Urzędu Statystycznego 
w więzieniach 30.219 osób, z czego około jc- 
dną trzecią stanowili więźniowie pozostający 
pod śledztwem. Z ogólnej liczby więźniów by- 
ło 2.785 politycznych, 126 wojskowych, S99 nic- 
letnich, 478 administracy jnych. 

Liczba adwokatów wynosiła w r. 1926 — 
4.171 osób, w r. 1930 — 4.656, a zatem wzro- 
sł, w tym czasie o blisko pół tysiąca. W związ- 
ku z przepełnieniem kadr adwokatury war- 


Same CZERNA 


Lilipucić państewko monarchisityczne 


W syiaza 
generala Góreckieśo 
za granice 


Prezes Banku Gospodarstwa Krajowego, 
gen. Roman Górecki, udał się w podróż do 
Francji, Belgji i Holandji w sprawach ban- 
kowo - finansowych, oraz w sprawach Fe- 
deracji Polskich Związków Obrońców Oj- 
czyzny, 

Gen. Roman Górecki weźmie udział w 
uroczystym obchodzie 10-lecia Izby- Han- 
dlowej Polsko - Belgijskiej, której 
prezesęm jest minister Theunis. W dniu 
24 bm. gen. Górecki wygłosi w Brukseli 
wobec przedstawicieli rządu i słer gospodar 
czych odczyt © rozwoju gospodarczym Pol- 
ski, w szczególności zaś o stosunkach pol- 
sko - belgijskich. 

Pobyt gen. Góreckiego zagranicą potrwa 
tydzień. 


to zuznuczyć, iż na wydziałuch prawnych uni- 
wcrsytetów naszych wydano w ciqnzn 10 lat 
(1918—1928) — 7.986 dyplomów prawniczych, 
w roku 1929/30 studjowało na uniwersytetach 
na wydziale prawnym: ponad 10.000 osób, w 
roku 1930/31 liczba słuchaczy-prawników uni- 
wersytetu warszawskiego, tylko 'na pierwszym 
kursie, wynosiłu około 1 i pół tysiąca. 

Nu podstawie raportów policyjnych zostajo 
ułożona statystyka przestępstw. Najwięcoj do- 
konano ich w r. 1929 w dziedzinio naruszenia 
przepisów administracyjno-sanitarnych (468 
tys. 210), przeciwko prawu własności (192.380), 
następnie w dziedzinie handlowo-administra- 
cyjnej (164.753), wresźzcio na tle konsumcji al- 
koholu (przestępstw opilstwa było 106.424), 

Liczba najcięższych przowiniań kutnych, t. 
j. morderstw wzrasta, W r. 1925 oskarżono o 
morderstwo około 1.800 osób, w x. 1929 około 
3.000 osób. 


15 posłów, 4 policjantów i 10 tysięcy ludności 


Oprócz Andorry i San-Marino istnieje jesz- 
cze jedno minjaturowe państewko: księstwo 
Lichtenstcin. Ma ono tę zaletę w porównaniu 
z tamtemi ,państwiaumi”, że nio jest tak odoso- 
bnione jak one; stolica, ksiestwu Lichtenstcin, 
Vaduz, lcży obok linji kolejowej Wiedęń — 
Paryż, na wielkim szlaku międzynu rodowy. 

Państewko to, wciśniete między Szwajca- 
rję u Tyrol, liezy 159 kilometrów kwadratow. 
powierzchni i 10 tysięcy mieszkańców. Ustrój 
Lichtensteinu jest konstytucyjno-nonatrchicz- 
iy; po upadku cesarstwa w Niemczech i w 
tustrji jest Lo dzisiaj jodyna monarchju nic- 


a. 
"a" 


i vui wszyscy do jednej partji (sie). W księ- 


stwie Lichtenstein jest jeden jedyny podatek, | traktacie pokojowym. Ot, poprostu zapom- 
zwany ryczałtowym (Pauschalsicucr) : szczc- | niano... 
sliwi sę, zniste, obywatele ksiestwa!. . Woj- Całe księstwo można przejcehać autem w 
ska niema zupełnie, jest tylko policja, skladaja- | ciągu godziny (wzdłuż); pieszo można je 
ca się z... 4-ch osób! Niemu też zupełnie bez- | przejść w pięć godzin (wszerz). Stolicą Łich- 
robotnych... Zdaje się, że pod tym wzeicdaa | tenstcinu jest Vaduz, spokojna, górska mieści- 
„państwo“ to stanowi jedyny: oazę w Envopie. na, licząca półtora tysiąca mieszkańców. 
Okazuje się jednak, iż Lichtenstein kiedyś Księstwo Lichtenstein hije swoje monety. 
prowadził wojny (sie). Ostatnio wojoważ w | Mu też swoją pocztę i znaczki pocztowe, kto- 
„306 roku, podczus wojiry: prusko-austrjackicj, | re sa źródłem znaczuych dochodów dla skur- 
guy rząd Liehtenstcinu zmobilizował „atwję”, | bu. Fiłateliści calczo świata dobrze płaca za 
skaadająca się z 58 ludzi, aby walczyć przeciw- | te marki, W ostutnich dziesięciu latach wy- 
ko Prusom, Na konferencji pokojowej w Pra- | szło sto nowych znaczków pocztowych. ' Tak 


dze, która zukończyła te wojnę, zapomniano(!) | żyje Lichtenstcin, w samem sercu Luropv. 
o Lichtenstcinie; podpis jego nie figurował na 


U 
| 
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W Podéórzu 


W ub. środę odbył się capstrzyk bardzo 
okazale. Wzięło w nim udział wojsko, K. P. 
W. Stow. Inwalidów Woj., Org. Zw. Podofic. 
Rez. i licznie zgromadzona publiczność. Dzis 
wić się należy tylko tym organizacjom P. W., 
jak Bractwo Kurkowe, Sokół i P. K. S., które 
w obchodzie nie wzięły udziału. Mimo to 
okazała ludność miejscowa zrozumienie zna: 
czenia tego obchodu, biorac żywy udział w 
capstrzyku, mszy św. oraz akademji. Przy 
przepełnionej sali około 800 obecnych zagaił 
akademję zast. burmistrza p. Jesionowski, wie 
tając jako głowa miasta zwolenników idei 
Marszałka, a zwłaszcza dowódcę dyonu pom. 
art. p. pułk. Steucra i wznosząc w końcu prze: 
mówienia okrzyk na cześć Solenizanta. Na 
dalszy program złożyły się deklamacje dzia: 
twy szkolnej. Orkiestra p. man. art. pod bas 
tutą ogn. Nickcla odegrała różne utwory. Dos 
skonale wypadła deklamacja żołnierza polskie- 
go, wykonana przez st. kan. Henryka Sobola. 
Referat okolicznościowy wygłosił p. Otwinow: 
ski. W końcu odegrał zespół Teatru Żołnierz 
skiego dvonu pom. art. l-:auktówkę „Rozkaz Or 
wicza”. Na zakończenie dzickował prezes 
miejscowego Koła BBWR. p. Szpica wszyst: 
kim, którzy przyczynili się do uświetnienia 


ubchodu. 
W Tucholi 


Bardzo uroczyście obchodziła "Tuchola świę 
to imienin Wodza Narodu. Marszałka |'ilsuds: 
kiego. W dniu 18 marca o godz. 20 odbył się 
capstrzyk, w którym wzięły udział oddziały 
P. W., prowadzone ulicami miasta przez orkie=- 
stre K. P. W. Wszystkie gmachy rządowe i 
samorządowe oraz liczne domy prywatne były 
rzesiście oświetlone. 

W dniu 19 b. m: o godz. 9 odbyło się uro: 
czyste nabożeństwo, odprawione w kościele 
parafjalnym przez ks. prof. Strogulskiego, 
podczas którego chór męski Państw. Seminae 
rjum Naucz. wykonał pięknie szereg pieśni 
kościelnych pod batutą p. prof. Dyszkiewicza. 
Przez cały dzień powiewały prawie ze wszyst: 
kich domów chorągwie o barwach narodo: 
wych, nadając miastu uroczysty wygląd zez 
w aętrzny. | 

O godz. 20 w sali browaru odbyła się, przy 
wypełnionej sali, uroczysta akademja, na któ: 
rej podniosłe przemówienie, wygłosił p. prof. 
Gus. Program akademii, urządzoncj przez 
Państw. Semin. Naucz., składał się z koncertu 
chóru męskiego i orkiestry Semin. przeplata: 
ucgo pięknemi dcklamacjami. Po wzniesieniu 
okrzyku na cześć Marszałka Piłsudskiego i ode 
graniu przez orkiestrę „Pierwszej Brygady“ 
publiczność w podniosłym nastroju opuściła 
wilg. 


W Tczewie 


W bieżącym roku Tczew bardzo uroczyście 
obchodził imieniny Wodza Narodu Marszałka 
Piłsudskiego. Miasto całe udekorowane zosta: 
lo chorągwiami, okna przyozdobione nalep: 
kami. | 

Samą uroczystość Miejscowy Komitet Oby: 
watelski rozłożył na dzień 19 i 22 marca. 

W dniu 18 marca o godz. 19 odbył się im- 
ponujący capstrzyk kompanji 2 Bataljonu 
Strzelców i wszystkich towarzystw P. W. z or: 
kiestrą wojskową, kolejową i Tow. Powstań: 
ców i Wojaków. 

W dniu 19 marca odbyła się w dużej sali 
i!ali Miejskiej uroczysta akademja. Sala była 
szczelnie wypełniona. Nastrój akademii był 
oardzo podniosły. 

Słowo wstępne wygłosił p. starosta Sta: 
cnowski. podkreślając wielkie zasługi Marszał- 
xit położone dla Polski, za które w dniu dzi: 
sejszym cała Polska jak długa i szeroka, skła: 
Ga hołd i życzenia z głębi serc. Przemówie: 
nie zakończył okrzykiem na cześć Najjaśnieja 
szej Rzeczypospolitej i Jej najlepszego Syna, 
Józefa Piłsudskiego, który z niebywały:n entu- 
/jazmem podchwycony został przez licznie ze: 
LUianych mieszkańców miasta. Na dalszy pro: 
sram akademji złożyły się występy chóralne 
chóru „Halka“ i młodzieży szkolnej gimna: 
Zjum meskiego i żeńskiego, deklamacje, kon: 
cert orkiestry wojskowej i obrazek sceniczny 
wystawiony przez Koło Amatorskie „Scena“ 
oraz referat p. radcy Hempla o życiu i działal- 
nosci Marszałka Józefa Piłsudskiego. 

Na szczególną uwagę zasługuje deklamacia 
p kpt. Niemca p. t. „Uparty“, którą wygłosii 
artystycznie, przedstawiajac nieletniego chłop 
ca, który życie własne i matki gotów był zle: 
yć na ołtarzu ukochanej Ojczyzny. 


lięknie też przedstawiony został: obrazek | 
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na Pomorzu 


sceniczny p. t. „Wesele krakowskie”, z boha: 
terką sceny p. mec. Ćwiklińską w roli Zosi. 
Krakowiak nagrodzony został burzą oklasków. 


Następnie po śpiewie Tow. „Cecylja* nau: 
czyciel p. Froehlke z Świdwia, wygłosił refe- 
rat o zasługach Wodza Narodu. 

Po referacie p. Froehlke'go wygłoszono mo 
nolog oraz odegrała Rodzina Policyjna z Ka: 
nienia jednoaktówkę pod nazwą „X pawilon“. 

Podziękowaniem wszystkim, <którzy przy: 
czynili się do  uświetnienia tej uroczystości 
przez p. burmistrza Jagielskiego oraz odśpie: 
waniem hymnu „Boże coś Polske“, wzniosłą 
uroczystość zakończono. 


w Radzyniu 


W dniu 19 b. m. jako dniu imienin Mar: 
szałka Piłsudskiego, miasteczko nasze przys 
brało wygląd odświętny. Na domach urzedo: 
wych i prywatnych powiewały chorągwie na: 
rodowe, okna ozdobiono nalepkami z podo- 
bizna Marszałka. O godz. 8:mej odprawił ks. 
radca Wojciechowski nabożeństwo. Udział 
ludności był bardzo liczny. Na nabożeństwie 
obecni byli przedstawiciele władz i urzędów 
oraz delegacje wszystkich towarzystw miej: 
scowych. Po nabożeństwie odbyła się w pięk» 
nie na ten cei przystrojonej sali szkolnej uro: 
czysta akademja dla dzieci szkolnych i doro- 
słych. Władze miasta reprezentował p. bur: 
mistrz Gibas, duchowieństwo ks. radca Woj: 
ciechowski. Akademję rozpoczęto odśpiewa: 
niem przez chór szkolny pod batutą nauczy: 
ciela Partyki marsz Pierwszej Brygady, po: 
czem nastąpiły śpiewy na głosy chóru szkolne: 
go oraz stosowne do uroczystości deklamacje. 
Piękny wykład o Marszałku Józefie Piłsuds: 
kim wygłosił p. nauczyciel Truskowski. Na: 
stępnie przemawiali jeszcze p. burmistrz Giz 
bas oraz p. rektor Klimek. Pierwszy nawoły: 
wał licznie zebranych uczestników akademii 
do jedności i zgody oraz poparcia wysiłków 
rządu wzniósł okrzyk na cześć Marszałka Pił: 
sudskiego, drugi mówca scharakteryzował sto» 
sunck Marszałka do dziatwy szkolnej i odczy: 
tał na końcu z kroniki szkolnej piękny opis 
pobytu ówczesnego Naczelnika Państwa Jó» 
zefa Piłsudskiego w szkole radzyńskiej w dniu 
8 czerwca 1921 r. Odśpiewaniem hymnu na: 
rodowego „Jeszcze Polska nic zginęła" zakoń: 
czono tą piękną akademię. . 


W Lidzbarku 


Obchód imienin Marszałka Piłsudskiego 
wypadł w Lidzbarku niczwykle imponująco. 
Już w środę, dnia 18 b. m. wiccząrem odbył 
się capstrzyk organizacyj P. W. i W. F. przy 
dźwiękach orkiestry Straży Pożarnej. Na: 
stępnego dnia odbyła się msza św. o godz. 9, 
zaś wieczorem o godz. 4) w przepełnionej sali 
akademja. Koncert wykonany przez tutejsze 
Tow. Miłośników Muzyki, pod batutą p. dyr. 
Kom. Kasy Oszczędności M. Kunschkego, wy: 
padł bardzo dobrze, czego dowodem liczne | 
oklaski. lDeklamacje wypowiedziały uczenice 
Kl. czwartej szkoły wydziałowej Janina Śpies 

Akademia rozpoczęła się śpicwem Tow. wakówna, uczenica V kl. Cecylja Szramkówna, 
„Lutnia“ i przedmową p. burmistrza Jagiel: | Witkówna Gertruda. Źe szkoły powszechnej 
skicgo, poczem jeden z członków P. W. wy: | dcklamowała z II klasy Jadwiga Biernacka „Do 
powiedział monolog o Polsce. EAER fri Justyna Bobińska „Marszałko: | 


Uroczysta akademia ku czci Marsz. piisudskieso 
na Rynku Staromiejskim w Warszawie 


W dniu 19 marca w. koszarach 2 Bataljonu 
Strzelców im. Marszałka Piłsudskiego odbyla 
się również wielka uroczystość. Po nabożeń: 
stwie i po defiladzie odbytej przed Starostwem 
nastapilo o godz. 12 uroczyste odsłonięcie tas 
blicy pamiątkowej z podobizną Naczelnego 
Wodza Józcta Piłsudskiego, wmurowanej na 
frontowej ścianie koszar. 

Uroczystego aktu odsłonięcia tablicy dokoż 
nał dowódca garnizonu p. mjr. Studziński. 

Udział w powyższej uroczystości brali 
przedstawiciele władz i społeczeństwa miejsco: 
wego z pp. starostą i burmistrzem na czele. 

Po uroczystości oficjalnej odbyło się w ka: 
synic oficerskim śniadanic, podczas którego 
rzuconą została myśl ufundowania przez mia: 
sto sztandaru dla 2 Bataljonu Strzelców. Iniz 
cjatorem pięknego projektu, godnego zrcali: 
zowania i poparcia przez miejscowe społeczeń: 
stwo był Pow. Komendant P. P. p. komisarz 
Szyszkiewicz. Natychmiast wyłoniony został 
komitet w osobach pp. burmistrza Wojczyń: 
skiego, komisarza. Szyszkiewicza. inż. Wadoz 
łowskiego i Kopffa. 

W ślad za projektem posypały się już na 
miejscu ofiary na ten cel. P. inż. Wądołowski 
zaofiarował 100 zl, p. Kopff 20 zł., Kolej. Przy 
sposobienic Wojsk. 100 zł., Policja 200 zł.. Ko- 
lej. BBWR. W0 zł, i Zw. Ofic. Rez. 50 zł. 
Współpracę nad zrealizowaniem powyższego 
projektu przyrzękli pp. burmistrz i inspektor 
szkolny Tarnowicz. 


W Sępolmie 


Dzień 19. b. m. w powiecie naszym stał 
pod znakiem imienin Wodza Narodu Marszał: 
ka Piłsudskiego. We wszystkich prawie miej: 
scowościach powiatu odbyły się na cześć Wiel- 
kiego Solenizanta uroczystości. W Sępólnie 
dzień ten szczególnie uroczyście obchodzono. 
O godz. 9 odbyło sic w kościele parafjalnym 
uroczyste nabożeństwo, które odprawił ks. 
prob. Grudziński. 

O godz. 14 rozpoczęły się zawody strzelec: 
kie towarzystw o nagrodę wędrowną w posta: 
ct karabinku  małokalibrowego  fundowaną 
przez grono osób majucych zamiłowanie dla 
prac P. W. i W. F. Strzelanie poprzedziło 
przemówienie p. kpt. Potockiego na cześć Mar 
szałka Piłsudskiego. Udział brało 80 zawodni: 
ków. Sędziowali pp.: burmistrz Jagielski i rach 
mistrz Wydziału Powiatowego Retmański. Na: 
grodę wędrowną z odpowienim dyplomem zdo 
był p. Flohr Feliks z P. W. i W. F. z Małej 
Cerkwicy. 

Wieczorem o godz. 20:tej odbyła się w hoz 
telu „Polonja“ uroczysta akademja przy nad: 
zwyczaj licznym udziale obywatelstwa. 
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Na amfiteatralnie wzniesionej estradzie, pokrytej czerwotwem suknem z wy- 
zitowanym Orłem postawioro wielkie popiersie p. Marszałka Józefa Piłsudskiego. 
o bokach płonęły znicze. Na stopniach stanęły 'postacie żołnierzy polskich w ko- | 

.ljamach historycznych począwszy od roku 1831. Zdjęcie: Estrada amfitcatralna z i 

Orłem i popiersiem p. Marszałka Piłsudsk'ego. Niżej — stoją żołnierze w str ‘ach | 

historycznych» 


Pitsudskieg 


wi w dniu imienin“, z 1l] kl. Kazimierz Gos 
łuński „Fanłary.1 pp. legjonów“, z VII klasy 
Antoni Rochon „Wódz“. Wielką atrakcją bya 
ło wystąpienie chóru męskiego „Dzwon* pos] 
batuta p. Wojciecha Śpiewaka. Nadzwyczaj 
podobała się i miłe wrażenie wywarła pieśń 
„sztandary na Kremlu. Zkolei p. mec. Grzye 
wacz wygłosił okolicznościowe przemówienie 
ilustrujące życie i czyny Marszałka Pilsuda: 
kiego. 


W kowalewic 

Niezwykle uroczyście wypadły tegoroczne 
uroczystości imieninowe ku czci Marszułka Pił. 
audskiego w Kowalewie. Po cupstrzyku dnia po- 
przedniego i uroczystościuch przedpołudniowych 
odbyła się o godz. 7 wieczorem akadeuje, którą 
zagaił p. mee. Brazewicz, poczem kierownik szko- 
ły p. Józef Gierszewski wygłosił piekne przemo- 
wienie o życiu i czynach Marszałka Piłsudskiego, 
kończąc okrzykami na cześć Dostojuegu Soleni- 
zanta. Okrzyk ten podchwycili z cutuzjazinena 
licznie zebrani, Na dalszy program akademii 
złożyły się bardzo dobre występy chóru ,„,Moniusz- 
ko“, chóru szkolnego pod batuta p. Ignatow- 
skiego, chóru żeńskiej szkoły rolnicacj i miłe 
deklamucje dziatwy szkolnej. Oprócz tego wysta 
wiono obrazck scenieżiiy p. t. „Sen o Marszałku 
Piłsudskim'', odegrany bardzo dobrze przes mer 
niów klas starszych szkoły powszechnej. 


Niemniej dobrze wypadł obrazek sesniesav. 
odograny przez uczeniee szkoły rolniczej. Do 
uświetnienia programu przyezżyniły się rówwyeż 
występy orkiestry kolejowego P. W. 

Akademję zakończył burmistrz p. Rücker, 
wyrażając podziękowanie szkołom i organizaejem 
społecznym, które przyczyniły się do uświetuie- 
nia akudemji i prosząc, by społeczeństwo prse- 
jęło się zasadami poruszonemi w przemówte- 
niach, które wskazują droge do prawdziwej kan- 
solidacji wownetrznej społeczeństwa. 


W Działdowie 


Uroczyst. imieninowe rozpoczęły się eapstrzy- 
kiem w dn. 18 b. m, w którym wizęło udział 
wojsko, P. W., Straż Graniczna i Straż Pożarna. 

W dniu 19 marca b. r. miasto przybrało wy- 
gląd odświętny, domy przystrojone w flagi 
narodowe, okna przybrane w dekoracjach obra- 
zu Marszałka Piłsudskiego i nalepki wydane m 
ten uroczysty dzień. O godz. 8,80 nabożeństwo 
w kościele ewangelickim z udziałem władz ad- 
ministracyjnych, natomiast o godz. 9,30 zbiórka 
na placu koszarowym III/92 p. p., wszystkich 
organizacji społecznych i pocztów ohorągwio- 
wych, skąd o godz. 9,45 wyruszyły organizacje 
pochodem do kościoła na nabożeństwo. Nabożeri- 
stwo uroczyste odprawił ks. proboszcz Ptaszyńi- 
ski, podczas nabożeństwa grała orkiestra 1 put- 
ku saperów z Modlina. Po nabożeństwie calv 
pochód wyruszył na rynek pod'ratusz, gdzie 7 
trybuny specjalnie wybudowanej do lieznie zgro- 
madzonej ludności miejstowej i z powiatu wy- 
głosił roferat okolicznościowy p. Skąpski. W re- 
feracio swym podkreślił bohaterstwo żołnierza 
polskiego, przypominając uciążliwe walki, me 
stwo i zwycięstwo okupione rzeka krwi. Ni 
cześć poległych i nieznanych rofercnt odsłoni! 
tablico którą wmurowano dla uczczenia tych. 
którzy w obronie Ojczyzny w wirze walki zła- 
żyli życie. 

W dalszym eiagu przemówienia przedst:tw i 
mówca zasługi Marszałka Piłsudskiego dla Oj 
czyzny, podkreślając jego ciągłą. pracę nad teu, 
bv Polska stanęła na silnym fundamencie, krú- 
rego nikt nie będzie w stanie przewrócić. Na za- 
kończenie wzniesiona okrzyk trzykrotny na cześć 
Marszałka Piłsudskiego, który podehwyciłv tlu- 
iny zebranych. Po defiladzie przed dowódcą gar- 
uizonu i komitetom obchodu, odbył się koncert 
orkiestry na rynku. Wieczorem zaś odhvła sie 
uroczysta akademja, na której program złożyła 
się przemówienie o Marszałku i wystepy wokal. 
no-muzyczne. 


W Golubiu 


Już w przeddzień imienin oudownie ilumine- 
wana szkoła robiła imponujące wrażenie. W dniu 
19 bm. po Mszy św. odbył się w sali Domu Miej- 
skicgu poranek szkolny z bardzo urozmaiconym 
programem. Obok pięknych dcklamacyj ku ezci 
Marszałka, oraz szeregu pieśni wykonanych przez 


|cbór szkolny, obecni podziwiali bardzo udatnie 
 udśpiewaną piosenkę „O Dziadku“ przez ucz. 


kl. T. Mazurkiewiczównę i Stefcia Mikołajczaka. 
4a przygotowanie tak miłego poranku nalcżą się 
słowa uznania kierownikowi awkołv p. R. Gór- 
skiemu, p. J. Gąskównie i nauczyciejst wn. 


64 A 
å 
n a a m - = lp tm m WK | M l TE My FWAA u mozg 
; u d 


e p" s E 


meg sz O S u e AE == 


-oe ZA n TB UA Or 0 A M PO M _ 


KRONIKA 


| wtorek £ TORUN 
DÅ Kalendarzyk rzym."Kat. 
marca Pagiedziałek peiktgra 
Wum” Vtorek Gabrjela 

— Stan wody w Wiśle z dnia 2]. 3.: Zawi- 
chost -r2.12. Warszawa --2.17, Płock +1.75, 
Toruń +2.00, Fordon 2.65, Chelmno +1.76, 


Grudziądz --2.00, Korzeniewo --2.0%0. Piekło 
+1.44, Tczew +1.35, Einlage +2.10, Sehic: 
wenhorst -r-2.30. 


Repertuar Teatru Miejskiego: 
Poniedziałek 23 bm. o godz. %) „Wieczór jas 
poński”'. 
Wtorek, 24. 3. o godz. W — „Golgota. 


Repertuar kin: 

Palace — „Król Jazzu”. 

Luz, kino dźwiękowe, ul. Strumykowa „Za 
Oceanem". | 

Światowid — „Anna Karenina“ z Greta 
Garbo. 

Corso: „Jego najlepszy druh“ z Harry Pec: 
bem. . 

Mars, ul. Warszawska — „Miasto bez 
kobiet“. 


zZ miasia 

=» Misterjum o Męce Pańskiej. Jutro we 
wtorek wchodzi na repertuar Teatru Miej: 
skiego potężne widowisko pasyjne „Golgota“. 
Pełne podniosłych i wzruszających momentów 
widowisko to winny zobaczyć wszystkie war: 
stwy. 

— Lodołamacze w porcie toruńskim. W ub. 
niedzielę około 6:tej rano przybyły do Toru: 
me lodołamacze „Drewens*, „Brahe“, „Bug“ 
i „Narutowicz“, które usuwały dotychczas za: 
tor lodowy pod Nieszawą. Akcja czołowa do: 
szła do klm. 701. zator lodowy pod Nieszawą 
został przez lodołamacze rozbity. W ciągu 
wczorajszego dnia lodołamacze usuwały po: 
krywę lodową w porcie zimowym.  Lodoła: 
macz „Narutowicz“ w godzinach przedpołue 
dniowych odpłynął w górę rzeki. Do usunięcia 
pozostaje jeszcze mały zator lodowy w pobli: 
ża granicy dyrekcji warszawskiej i toruńskiej, 
w odległości kilku kilometrów od mostu włos 
cławskiego. Woda w Wiśle w ciągu wczoraj: 
szego dnia nieco wzrosła. W godzinach ran» 
nych zanotowano w Toruniu +2.25, w For: 
donie +2.97. w Chełmnie +2.06, w Nieszawie 
+2.93. Stan wody w Toruniu w godzinach 
nopołudniowych wynosił +2.14, 


— + 19 stopni powyżej zera. Temperatura 
powietrza w Toruniu wynosiła wczoraj w go: 
dzinach południowych +19. W godzinach 
rannych zanotowano -+4. Najniższa tempe: 
ratura --1°. 

— Przedświąteczna wystawa kwiatów. K wia- 
ciarnia „Flora“ (ul. Szeroka) urządza przed: 
świąteczną wystawę kwiatów, palm, araukaryj 
i tnnych. Wystawiono również kolekcję kak: 
tusów i innych trwałych roślin, które hodo: 
wać można w każdym domu. Zwiedzanie wys 
stawy nie obowiązuje do kupna. 

— Z Tow. Miłośników Fotografji. Zawia- 
damia się członków Tow. Miłośników Fot. 
w Toruniu, że zebranie odbędzie się we wtorek 
dnia 24 marca 1931 r. o godz. 2 w Dworze 
Artusa. Obecność członków konieczna. 

Zarząd. 


—  Barbarzyńskie poczynania młodzieży. 
W parkach i laskach toruńskich zaobserwować 
było można w ostatnich dniach "młodzież szkol 
ną, która strzela z flowerów, wiatrówek i t. p. 
do śpiewających ptaków. W parkach miej: 
skich zauważyć można także sikory, szpaki 
i inne pożyteczne ptaki. Wobec tak smutnych 
faktów wskazanem byłoby, by rodzice, nauczy 
cielstwo, miłośnicy przyrody, a przedewszyst: 
kiem policja, tym barbarzyńskim poczynaniom 
młodzieży szkolnej kres położyła. 

— Kurs dla Sióstr Pogotowia Sanitarnego 
Polskiego Czerwonego Krzyża. Zarząd Okręg- 
gu Pomorskiego organizuje kurs dla wymienio» 
nych sióstr. Kurs trwać będzie 3 miesiące, 
wiek kandydatek — od 18 do 40 lat. Wykła: 
dy na kursie tak teoretyczne jak i praktycze 
ne trwać będą do 8 godzin dziennie, wpisos 
we za kursa wynosi 15 zł za cały kurs, natoe 
miast nauka — bezpłatnie. Utrzymanie kan: 
dydatek w czasie kursu na koszt własny, jed: 
nak P. C. K. ułatwi kandydatkom zamiejsco: 
wym tanie mieszkania i wyżywienie w Toru: 
niu. Kurs będzie się odbywał w 8 Okręgo= 
wym Szpitalu w Toruniu. Kandydatki na kurs 
winny złożyć do Zarządu Okręgu Pomorskie: 
go P. C. K. w Toruniu (plac św. Katarzyny, 
koszary marsz. Piłsudskiego) wraz z podaniem 
następujące dokumenty: świadectwo ukończe: 
nia conajmniej 6 klas szkoły powszechnej, do: 
wód obywatelstwa polskiego, referencje 2:ch 
wiarogodnych osób. krótki Życiorys. świade: 
ctwo 'ekorskie o stanie zdrowia, pozwalają: 
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Komitet wykonawczy obchodu 
p. Marszałka Piłsudskiego z prezesem Sądu O- 
kręgowego p. Chodeckim, dr. Brzegiem i radcą 
Fiolcem oraz majorem Peresty na czele, który 
w czasie przygotowania uroczystości iinienino: 
wych wykazał wielką ruchliwość, pragnac dać 
możność wzięcia udziału w uroczystym obcho: 
dzic szerokim warstwom społeczeństwa toruń: 
skiego, zorganizował w dniu 22 b. m. t. j. 
w niedzielę dalszy ciąg uroczystości. 
Akademia w Teatrze Miejskim 

Sala teatru spowita w” białosamarantowe 
sztandary, na scenie potężny tors Marszałka 
Piłsudskiego na tle zwisających zwojów czar: 
nego sukna. ozdobionego skromnemi ale jak: 
że wiele mówiącemi inicjałami J. P., widownia 
wypełniona przedstawiciciami władz, starszem 
społeczeństwem i mlodzicżą. 

Skupione twarze starszych. a pałające cntus 
zjazmem oczy młodzieży mówią, że w tvch 
Ścianach obchodzona jest jakaś niecodzienna 
uroczystość: poważna, alc zarazem serdecz= 
na. Widać to z wyrazu twarzy i ludzi na wi. 
downi i ludzi ze sceny. 


Uroczystości miedzielme 
ku czci "Marszałka Piłsudskieśa 


NNICNIN | 


To niedzielna akademja ku czci Marszałka | 


Pilsudskiego, zorganizowana z okazji 
imienin, przez Wojewódzki Komitet Obchodu 
Imienin Wodza. 

Zagaił, w krótkich, ale dosadnych jakby 
ze stali rąbanych słowach. prezes Komitetu 
Chodecki. Następnie przez kwadrans mówil 
p. wizytator Czystowski, porywajac widownię 
swemi świetnie pomyśłanemi porównaniami i 
z uczuciem powiedzianemi impresjami o wicl: 
kich pracach Marszałka. 

„Cóż nam pozostaje , nam widzom i obser- 
watorom tych gigantycznych prac? — kończy 
prelegent. — Tylko ślubować: Panie Marszał: 
ku! wiernie stać będziem około Twych sztanda 
rów, wierząc, że siane przez Chrobrych i Ba: 
torych ziarno. w owoc przy Tobie się zamieni”. 

Burza oklasków. jaka po przemówieniu p. 
Czystowskiego zerwała się na sali, dowodnie 
mówiła o entuzjażmie, jaki zapanował na sali. 
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Świcame produkcie f 
deskonałczo chóra .Dzwes 
Suita Griga, w wykonaniu orkiestry 63 pp. 
pod batutą por. Grabowskiego, szereg pieśni 


i arji cdspiewanych przez p. L. Kustodjewą. 
przy «kompanjamenciec p. Ziusera (skrzypce) 
1 p. dweugrubenównę, wreszcie deklamacje 


p. Wieslawskiej. tańce polskie ze śpiewem, 
przemilej i iak zawsze huraganem braw wita: 
nej p. Ninki Wilińskiej i mazur z op. „Malka“ 
odtańczony z prawdziwie polską brawura przez 
corps de balet Teatru Miejskiego z primabale 
rina p. (urossówną i p. Glińskim na czele — 
uzupełniły program 1ej akademii. 
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U urzędników 

Staraniem koła toruńskiego Stowarzyszenia 
Urzędników Państwowych odbył sie w niedzic- 
le w wielkiej sali Dworu Artusa uroezystw obh- 
chód ku czci Mauszałka Piłsudskiego z okazji 
dego imienin. 

Uroczystość zagaił króskien przemówieniem 
p. nacz. Zapała, prezes 8. U. P., kończąc je 
okrzykiem na cześć Muvszałka Piłsudskiego. 
Przemówienie okolicznościowe wygłosił następ- 


nie p. prok. Bieńkowski, podnosząc wiełkie. 


zasługi Marszałka Piłsudskiego dla narodu i 
wezwał społcezeństwo. do walki pod sztauda- 
rem Marszałka Piłsudskiego o mocarstwowii 
przyszłość Rzeczypospolitej. 

W dalszym ciągu programu Niuka Wilii- 
ska odśpiewała wiązankę pieśni ludowych, a 
znaua śpiewaczka, p. Lucyna. Borowska. od- 
śpiewała arję z „Hrabiny Moniuszki i Nic- 
wiadomskicgo „Na wojnę”. Balet teatru toruń- 
skiego odtańczył z werwą iazura, w którym, 
jak zwykle, ogólny zachwyt budziła nasza ce- 
niona primabalerina Qirossówna. Deklamacje 
okolicznościowe wygłosił dyrektor Weatru Miej 
skiego, p. Benda. Podczas obchodu przygry- 
wała orkiestra 8 baonu saperów. 

Licznie zgromadzona publiezność, przeważ: 
nie z kół urzędniczych, oklaskiwała gorąco wy 
Eonawców programu. 


Uczczenie wodza Śpiewaciwa pomorskico 


Z okazji piastowania przez lat 25 prezesu: 
ry Tow. Śpiewu „Lutni“ przez p, radcę Ludwi: 
ka Makowskiego, celem uczczenia niespoży: 
tych zasług tego wodza 'śpiewactwa pomor: 
skiego, odbyło się w ubiegłą niedzielę w Dwo: 
rze Artusa, urządzone staraniem „Lutni“, uro: 
czyste zebranie. 


Uroczystość zaszczycił swą obcenością wo: 
jewoda pomorski Lamot. 

Sprawozdanie z uroczystego zebranie, pa 
które tłumnie przybyli przedstawiciele wszyst: 
kich ster społeczeństwa miejscowego, odkłada- 
my do następnego numeru. 


S 
Wspaniała rewja pracy kó! śpiewaczych 


Ziaza deicgaíów Pomorskiego Zwiazku Kól Spicwaczych 


W ubiegłą niedzielę obraduwał w Toruniu 
zjazd delegatów Pomorskiego Związku Kół Spic- 
waczych. Na intencje zjazdu odbyło się w ko- 
ściele św. Jana uroczyste nabożeństwo, celebro- 
wane przez ks. kanonika Lewandowskiego — pa- 
trona P. Z. K. 8. Okolicznościowe kazanie wy- 
głosił ks. prałat Wysiński. 


Po nabożeństwie rozpoczęły sie w sali „Dwo- 
ru Artusa“ przy licznym udziale delegatów obra- 
dy zjazdu. Zjazd zagaił prezes P. Z. K. $. p. rad- 
ca Ludwik Makowski, witając patrona Związku 
ks. kanonika Lewandowskiego, przedstawiciela 
Kuratorjum p. radcę Błażewskiego — naczelniku 
wydziału oświaty pozaszkolnej Kuratorjum Okr. 
Szkolnego, p. radeę Janowskiego — przedstawi- 
ciela miasta, p. radcę Ratajskiego, prezesa Zw. 
Teatrów Ludowych, przedstawicieli prasy, oraz 
przybyłych delegatów. 


i Z 
cym na pełnienie obowiązków siostryzpiele: 
gniarki. 


Po ukończeniu kursu absolwentki zostają 
zaliczone w poczet Sióstr Pogotowia Sanitar: 
nego P. C. K. po podpisaniu zobowiązania zgłas 
szania się na każde wezwanie P. C. K. w razie 
wojny, cpidemji itp. Ostateczny termin skła: 
dania podań — przedłuża się do dnia 30 mar: 
ca br. O dniu rozpoczęcia kursu, kandydat: 
ki, które złożą podania o przyjęcie na kurs, 
zostana powiadomione. 


Kwiaciarnia Flora 


ul. Szeroka 26 nagrodzona kilkakrotnie 
medalami złotemi i srebrnemi urządza 


wielką wysiawę 
przedświąłeczną 


od 22—24 III. specjalnie dla miłośników 
ogrodnictwa. 7146 
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Przed przystąpieniem do obrad składali ży 
czenia pomyślnych obrad p. radca Błażewski w 
imieniu Kurutorjum, p. radca Janowski w imie- 
niu miasta i Związku Towarzystw toruńskich, 
oraz p. radca Ratajski w imieniu Pom. Związku 
Teatrów Ludowych. 


Protokół z ostatniego zjazdu przeczytał sc- 
kretarz Związku p. Kadlec, poczem prezesi po- 
szczególnych okręgów składali sprawozdania z 
działalności w ubiegłym roku. Sprawozdania te 
wykazały z jednej strony nader ożywioną i owoc- 
ug działalność poszezególnych kół, z drugiej zaś 
zupełną upatję innych, jak ny. Okręg III nud- 
drwęcki, obejmujący powiaty: lubawski, dzial- 
dowski, lidzbarski i brodnicki, który nie wvkazał 
absolutnie żadnej żywotności. 


Po wysłuchaniu sprawozdań z działalności 
okręgów, przystąpiono pod przewodnictwem ks. 
kah. Lewandowskiego do sprawozdań głównepo 
wydziału. Ogólna liczba kół wynosi 112; człon- 
ków liczy okręg 4261. Sprawozdanie kasowe 
przedstawił skarbnik p. Ossowski. Ogólny pogłąd 
na całokształt działalności głównego wydziału 
przedstawił prezes p. radca Makowski, przyczem 
podkreślił, że w stosunku do roku 1929 zazna- 
czyć się dała w roku ub. znaczna poprawa. Koń- 
cząć swe sprawozdanie p. prezes Makowski zwró- 
cił się z gorącę prośbą o pomoc do przedstawi- 
cicla Knratorjum Okręgu Szkolnego. 


Na wniosek komisji rewizyjnej udzielono wv- 
działowi absolutorjum, poczem przyjęto budżet 
na yok 1931/82 zamykający się w dochodach i 
wydatkach sumami 2.700 zł. W wolnych głosach 
omawiano szereg spraw natury wewnętrznej. — 
Wniosek chóru męskiego w Inowrocławiu o przy- 
łąeczonie Inowrocławia do terenu działalności 
Pom. Zw. Kół Śpiew. odesłano Radzie Naczelnej. 


Po wyezerpaniu się porządku obrad p. prezes 
Makowski zamknął obrady hasłem „Cześć 
pieśni“. 


tey i staranności. 
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Dokłosie niedzielne 


Mieszkańicy naszego miasta tłumnie porzwe 
cil pielesze domowe. by, rozkoszować się proe 
mMieriaumi wiosennego słońca i czarem. pierws 
szej wiosennej niedzieli. 
cudna. 


Pogoda byia prze: 


Niedziela mingla pod znakiem dalszych uro 
czystości ku uczczeniu imienin Marszałka Pił 
sudskiego oraz pod znakiem zjazdów. 

W. południe odbwła 
skim uroczysta akadtrnja ku utzczeniu imiee 
nin Marszałka Piłsadskiego. W godzinach pos 
pełudniowych odbyla sie staraniem N. P. W. i 
Opieki Rodzicielskiej Ochronki Kol. również 
z okazji imienin Pierwszeuo Marszaika Polski 
akademi4 w-świetlicy na dworcu Toruń:Przed 
mieście, Uroczystości i obchody ku czci Mar: 
szałka Piłsudskiego zakończyły się wieczorem 
wspaniała akademia. urzadzoną staraniem Stos 
warzyszenia Urzędników Państw. w sali Dwos 
ru Artusa. 


się w PFeatrze Miej: 


Przed południem obradowały dwa zjazdy, 
i to zjazd delegatów T. N. S. W. oraz zjazd 
deicgatów Pom. Zw. Kol Śpiewaczwch. 

W godzinach popoludniowych rojno i gwśre 
no było w parkach miejskich. Wszvscy spies 
szyli lono bv rozkoszować się 
WIOSNĄ), 


na natur, 


Koncert religijny 


W niedzielę, dnia 22 b. m. odbył się w ke: 


ciele garnizonowym w Toruniu koncert relis 
gijny, urządzony z niezwykłym nakładem pra: 


Na proyramn złożył się pro: 
dukcje wokalne solowe i chóralne, organy 
skrzypce, wiolonczela i orkiestra. Kościól by! 
wypclniony po brzegi najwyborowsza publicz: 
nością, która w wielkim skupieniu i poważnym 
nastroju wysluchała muzyki. Na koncercie 
był obecny pan Wojewoda Lamot. 


W okresie Wieihkiego 
Postu 


Rehkoichkecje w kościołach 
torumskcich 


W ubiegłą niedzielę rozpoczeły sie w ko: 
Ściele św. Jana rekolekcje dla panien z parafji 
N. P. Marji. św. Jakóba i ś. Jana. Dziś w pos 
niedziałek i jutro we wtorek o godz. loztej 
dalszy ciąg nauki. W środę odbędzie się 
wspólna spowiedź, w czwartek dnia 26 b. m. 
wspólna komunja św. 

Rekolekcje dla młodzieży męskiej wyżej 
wymienionych parafij odbęda się w kościele 
N. P. Marji. Nauki w środę, czwartek i pią: 
tek o godz. l9:tej. Spowiedź wspólna w sobo: 
tę, w niedzielę zaś, dnia 29 b. m. wspólna 
komunja św. 

Rekolekcje dla matek. które odbywaly się 
w kościele N. P. Marji. i rekolekcje dla ojców 
w kościele św. Jana odbywały się przy tłume 
nym udziale. 

Nauki wygłaszali OO. Redemptoryści z Bie 
lan: O. Górski i O. Raczko. 


Z teatru l 

— Repertuar świąteczny. W niedziele, dnia! 
5 kwiężnia r. b. ukaże sie o godz. % operetka 
Nedbala „Polska krew". W poniedziałek. dn. 
6 kwietnia o godz. 16 (ceny zniżone) Miss 
Europa“, barwna operetka Wilińskiego, wie- 
czorem „Polska krew“. 


— Najbliższe premjery naszego teatru: sztu 
ka historyczna  Brandowskiego  „Serajewo 
1914", pogodna komedja Maszyńskiego Ko: 
niec i początek" (olbrzymi sukces Teatru Ma: 
łego w Warszawie). przepiękne dzielo Lucjana 
Rydla „Krółewski jedvnak* (3 maja) i jedna 
z ostatnich operetek Falla „Słodki kawaler". 


Ra białum czworoboku 
„Król Jazzu“ — Palace. 


„Król Jazzu” — najpiękniejsza rewja świata! 
Stanowczo dyrekcje teatrów winny chyba de: 
molować kina. wystawiające „Króla Jazzu”. bo 
po tej przepvsznej rewji nikt nic zechce za: 
chwycać się najczarowniejszemi girlsami. a 
najwspanialsza wystawa wyda się nędzną i u- 
bogą. Niepodobna opisać nieprawdopodohkne: 
go wprost bogactwa barw. wwtworności i ar- 
tystycznego smaku. pomysłów i fantazyj z tv- 
siąca i jednej nocy! Czy to będzie prześlicz: 
ny korowód prababek w ślubnych strojach 


z różnych czasów. czy niezmiernie oryginalny 


taniec siedzący uirlsów czy akrobatyczne ła 
mańce Mercon Statler czy skcetscha. czy prze- 
pyszne zespoły. zawsze rewja bedzie feervcz: 
na. nadzwyczajna i utrzymana na stopie nie: 
słychanego wykwintu i artyzmu. Wystawienie 
tej rewji o rozmachu iście amervkańskim, a o: 
kulturze  najwytworniejszego europejskiego 
wersalu. kosztowało drożej niż gigantyczn 
film Remargqu'a „Na zachodzic bez zmian“. 
Publiczność była tym tilmem oczarowana. za: 
chwycona i rozentuzjazmowana. (zm.) 
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Chelimża 


— Komitet niesienia pomocy bezrobotnym 
działa. Utworzony komitet celem niesienia 
pomocy bezrobotnym odbył swoje zebranie w 
celu podzielenia tcrenu miasta na obwody — 
oraz ustalenia planu działania, którc zostały 
pomyślnie załatwione. W toku zebrania prze: 
prowadził osobiście p. naczelnik sądu Langer 
kwestę która dala pocieszający wynik. 


Kościerzyna 


— Włamanie do Sądu Grodzkiego. W nos 
cy ma 20 bm. usiłowało włamać się 3ch osob: 
ników. do pokoju kasowego w gmachu Sądu 
Grodzkiego w Kościerzynie, przyczem jednak 
zostali spłoszeni. Sprawcy w poszukiwaniu za 
pieniędzmi przeszukali przedtem kiłka innych 
biur sądowych. Wskutek natychmiastowego 
pościgu sprawców przytrzymano. 


Kío wyśrał "a 


W dalszym 
padły: 

ZA. 5.000 na n»ry: 82985 145648 16363. 

ZA. 3.000 na n:ry: 32127 41670 53912 80690. 

ZA. 2.000 na n-ry: 14468 61840 91536 99737 
123430 142038 149326 154882 16793 207619. 

Zł. 1.000 na n:ry: 38954 40278 4529] 61786 
672/1 69487 70026 81910 85899 101157 127495 
133697 153218 156808 191592 207633. 

Zł. 500 na n:ry: 706 1219 3913 6082 9894 
13861 18200 20303 21541 29033 32697 36549 39151 
43440 44924 45341 45500 47925 49208 50296 58030 
00572 62978 63964 69106 73444 74019 77319 
28770 80200 60538 34710 90106 93342 98992 


ciągnieniu loterji wygrane 


-104506 109128 113423 116207 117268 118564: 
122073 132449 125479 130540 132605 135888 
140055 141705 143181 145240 149447 151631 
1151816 152454 154221 156770 159646 161360 
167259 163695 175029 176213 178392 181278 
190913 192155 193651 194246 201196 202952 
205002 209786. 


Igie ciagnienie. 

ZA. 20.000 na nr.: 34535. 

ZA. 3.0000 na n:ry: 25928 71653 98216. 

ZA. 2.000 na nry: 81601 119582 137473 39410 
111380 161145 205365. 

ZA. 1.000 na n:ry: 13468 34182 34433 39983 
42888 46809 63554 72884 73660 74502 81181 
162777 110805 130496 136444 142078 151637 
184059. 

Zł. 500 na n:ry: 1123 3880 7597 129%) 15110 
15450 17235 22081 22784 24412 24034 26498 
28701 31151 32420 38123 40113 40346 44378 
50799 52260 57814 60946 61557 62391 65460 
05580 67836 70356 73253 735506 74700 75110 
78029 84760 86330 87336 90189 101536 105029 
107074 112507 119801 120056 120144 122501 
126246 127544 132667 138617 145993 149068 
152591 158035 138497 163267 167588 173563 
113603 174350 175296 175680 176271 178332 
118608 179048 181207 182652 183835 185954 
186948 188779 189000 189092 190343 190371 
191225 192143 192451 192397 192725 197289 
189709 205145 206715 208153. 


Mmiejsze wygrane 


' praz slawi nie zamieszczonę w po- 
wyższem wykazie, można przejrzeć bezpłatnice 


w koleękturze Loterji Państwowej 


„USMIECH FORTUNY" 


Bydgoszez, Pomorska 1, telefon 39. 


Tamże natychmiastowa wypłata wsztlkich wy- : 


granych, względnie zamiana stawek na nowe 
. szczęśliwe losy. 6997 


! ctwa, p. 


GRUDZI 


kronika 


#— Dyżur nocny aptek. Od dnia 22 do 28 bm.: 
Apteka „Pod' Lwem“, ul. Pańska. 
REPERTUAR TEATRU. 
Wtorek, 24 marca: „sluby Panieúskic“ (po- 
pulurne). 
Środa, 25 marca: „Ulica. 
Czwartek, 26 marca: „Sybir“. 


Repertuar kin. 
Apollo: „Za Occunem* i nadprogram. 
Gryf: „Niebieski Motyl“. 
Orzeł: „Zuujomu w pociągu" i „Krwawy po- 
rachunek“. 


— Nowe kursy w Państw. Szkole Hodowlano- 
Rolniczej. Dnia 26-go marca r. b. © godz. il-ej 
rano rozpoczną się dwudniowe kursy dla przo- 
downuiczck i przodowników Sekcji Przysposobie- 
nia Rolniczego w gmachu Państw. Średn. Szkoły 
Hodowlano-Rolniczej w Grudziądzu. Kursy te są 
organizowane w porozumieniu z Pomorskicm To- 
warzystwem Rolniczem, 


=» Na żądanie członków Federacji Pracowni- 
ków Umysłowych odbedzie się wo wtorek, dnia 
24 bm. o godz. 19:tej w Domu Towarzystw, ul. 
Moniuszki 8 nadzwyczajne walne zebranie. O ile 
nio przybędzie odpowiednia ilość członków, po 
przerwie pół godz. rozpocznio się zebranie z poł- 
noważnością. Obccność wszystkich członków ko- 
nicczna, 


— Wykłady Polskiego Tow. Krajoznawczego. 
Wczwartek, duia 19 b. m. wygłosił pan nauczy- 
ciel Brzeziński w wypełnionej publicznością auli 
Semin. Naucz. ciekawy wykład o Marokko, Al- 
gier i Tunis. Prelegent wyświetlił około 120 kar- 
tek ilustrujących krajobrazy budownictwo, życie, 
typy ludowe wspomnianych krajów, uzupełniając 
objaśnienia własnemi obserwacjami. Następnie 
reprodukował p. B. kiłka pieśni arabskich na gra- 
mofonie. Najprymitywniejsza z nich robiła wra- 
żenie, jakby wykonana była y/.ez dziecko, po- 
wtarzające stale jeden motyw. Nu koniec poka- 
zał p: B. makaty jedwabne z pięknemi wzorami, 
krawatki uszyto ze skórki i inne przedmioty 
przywiczione z północnej Afryki. 

Następny wykład urządzony przez Kółko kra- 
joznawcze młodzieży odbędzie się w czwartek, 
dnia 26 bm. 


= Jedni lubię kiełbasę, drudzy cukierki, a 
inni wolą... zapałki. Okres przedświątoczny w 
branży złodziejskiej już się rozpoczął. Kradną co 
i gdzie się da. W ubiegłą sobotę zgłoszono w 
policji kilka kradzioży im. in.: p. Dzięgielewski 
Marjan — mistrz rzeźnicki (Brzeżna 12) doniósł 
o kradzieży 35 kg. kiełbasy Świożej, 30 kg. sło- 


WTOREK, DNIA 24-GO MARCA 1031 R. 


niny i jedną szynkę. Towar przedstawiał war- 
tość przeszło 100 -zł. Złodzicje dostali się do war- 
sztatu ~- gdzie popełniono kradzież — przoz wy- 
łamanie okna. 

Panu Antoniemu Kantowi (Kalinkowa 17) 
skradziono — również włamawszy się do praco- 
wni — 50 kg. cukru i cukierków wartości prze- 
szło 200 złotych, 


Inna przygoda spotkała p. Lubnera Romana 
(Kościuszki 34), któremu skradziono 3 skrzynie 
z zapałkami z samochodu na szosie pomiędzy 
Grudziądzem a Mniszkiem. Wartość skradzio- 
nych zapałek: 69 złotych. 


— Wyjaśnienie. W „Gońcu Nadwiślańskim: 
z dnia 22 bm. pojawiło się ogłoszenie, wzywają- 
ce członków Federacji Pracowników Umysłowych 
na ogólne zcbranie, mające się odbyć dnia 24 bm. 
Zarząd Fed. Pracy Pracowników Umysłowych 
oświadcza niniejszom, że żadnego zebrania na 
dzień 24 bm. nie zwołuje i zwraca się z apclom 
do członków, aby we własnym interesie i w in- 
teresie organizacji nic dali się uwodzić podstęp- 
nym krzykaczom, starającym Bię za wszelką: ce- 
nę wprowadzić ferment do organizacji. 

Za Zarząd: 
Prof. L. Lam, prezes. 


Nowe drogi wychowania 


Staraniem Tow. Rodzicielskiego gimnazjum 
matematycznoprzyrodniczego i gimnazjum żeń 
skiego odbyło się 14 bm. wykłak prof. Sucho» 
dolskicgo w auli gimn. matem.*przyrodn. na tes 
mat: „Nowe drogi wychowania“ Tematem pos 
wyższym poruszył prelegent nader ważne i 
aktualne zagadnienia nowych prądów w nau: 
czaniu i wychowaniu młodych pokoleń. 


Struktury społeczne państw współczesnych 
wymagają szukania nowych dróg, poznania 
psychiki młodzieży, jej odrębności życła i 
przejawów duchowych indywidualizacji i przy 
stosowania do środowisk, w których ma żyć, 
nie przymus i trening bezwzględny ale przys 
zwyczajenie i upodobanie indywidualne sta: 
nowią o przyszłości i wartości jednostki w ży» 
ciu społccznoem it państwowem. 


Wykazał prelegent nowe kierunki w naucza 
niu jak metodę projektów i daltonizmu, które 
to metody wprowadzają dziccko w sferę zain: 
teresowań, które są podstawą rozwoju intelek: 
tualnego dzicdka. Licznie zebrana publiczność 
przyjęła wykład z żywem zainteresowaniem 
Podobne wykłady odbywać się będą w dalszej 
przyszłości, wygłaszane na tej samej sali przez 
innych profesorów uniwersytetów. 


© ekspori ziemniaków do Francji 
| konferencja w Pom. Izbie Rolniczej 


W ub. czwartck odbyła się w Pomorskie) | ni Żiemniaczanej w Starogardzie i inni. 


Izbie Rolniczej pod przewodnictwem p. dyr. 
Dykicra konferencja w sprawie cksportu 
ziemniaków. Na konferencji obecni byli p. 
M. Chojecki, delegat francusk. Min. Rolni: 
A. Iwański, Radca Handlowy przy 
Ambasadzie R. P. w Paryżu, p. K. Świderski, 
przedstawciel Państwowcgo Instytutu Eks: 
portowego, Wielkopolska Izba Rolnicza, p. 
szambelan Prądzyński, Zarząd Zwiazku Eks: 
porterów Ziemniaków z p. J. Głębowiczem na 
czele, pp. H. Modrow, Kowalski ze Spółdziel: 


Drzakcć 
Stemple 
Bioki kasowe 
j  imtrolicaiornia 
o Ksiegi handiowe 
` Matíerjiaiy piśmienne 


wszystkie w jednej firmie najtaniej 


Władysłiaw Kuierskci 


Grudziadz, u, Panska 19. 


PRZETARG. 


Rada Pottu ogłasza niniejszem przetarg publiczny 
na dostawę sosnowego drzewa okrągłego, kantówki, 
pali, desek, krzyżówki i drzewa tartego na rok bu- 
Warunki przetargu otrzymać można 
przez pocztę z Kasy Głównej Rady Portu w Gdań- 


dowlany 1931-32. 


PRZETARG. 


Oddziały wojskowe garnizonu Grudziądz za- 


Konferencja bydała b. poważne wyniki, a 
między innymi uzgodniono stanowisko z Izbą 
Rolniczą w Póżnaniu odnośnie organizacji eks: 
portu ziemniaków oraz osiągnięto pełne poro: 
zumicnie w tej sprawic. Wszyscy zaintereso: 
wani wraz z Wielkopolską Izbą Rolniczą pos 
stanowili jednogłośnie popierać Związek I'ks= 
porterów Ziemniaów w Toruniu i dążyć do 
zracjonalizowania handlu ziemniakami z poz 
mocą Związku. | 
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blisko miasta po 2700,— zł. 


ce pod 
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PLA CE NAD MORZEM 
Wpłata 700,— zł. 
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Tragiczny cpilo$ś 
sprzeczkcń 


Dnia 20 bm. o godz. 22 podczas spczeczki 
na ulicy w Demlinie (pow. kościerski) ugos 
dził Opasz Balcer robotnika Hipa Fryca no 
żem kieszonkowym w szyję zadając mau 
śmiertelną ranę. 


Hip mimo natychmiastowej pomocy w pół 


godziny później zman wskutek upływu krwi, 
Dochodzenie w toku. 


Swiecie 


— Wyrodna matka. Dania 19 bm. wyłowie 
no z rzeki Mątwy w Starych — Marzach (per 
wiat świecki) zwłoki, noworodka, którego płeł 
nie można było ustalić, ponieważ zwłoki anaj. 
dowały się w zupclnym rozkładzie. l 


Sępolno 


— Odznaczenie zasłużonego obywatela. 
W dniu imienin Marszałka Piłsudskiego p. Sta 
rosta Ornass wręczył wysoce  zasłużonemu 
około sprawy polskiej za czasów zaborczych 
p. Józefowi Tomaszowi w Sypniewie Srebrny 
Krzyż Zasługi, nadany mu przez Pana Prezye 
denta Rzeczypospolitej Polskiej. 


— Z cechu piekarskiego. Dnia 19 b. m. 
odbyło się w Sępólnie w hotelu „Centralnym“ 
zebranie cechu piekarskiego tutejszego powisa: 
tu. Zebranie poświęcone było omówieniu wye 
konania rozporządzenia Ministra Spraw Wes 
wnętrznych z dnia 29. 10. 1929 r. o dozorze 
nad wyrobami i obiegiem mąki i wyrobów 
mącznych oraz sprawom organizacyjnym. 

— Jarmark na bydło i konie odbędzie się 
w Sępólnie we wtorek, dnia 24 marca b. r. 


Bydło jednak z powodu choroby zakaśnej 
sprowadzać nic. wolno, 


— Walne zebranie LOPP odbyło się w Ke- 
szubskim Dworze. Obrady zagaił prezes p. L. 
Lniski, poczem powołano p. Bączkowskiego, 
a na sekretarza p. Wałaszkowskiego. Po 
sprawozdaniach zarządu i udzieleniu absol: 
torjum wybrano zarząd, w skład którego wesze 
li pp.: prezes — L. Lniski, wiceprezes — Okos 
nek, sekretarz — L. Krefta, zast. — L. Tr 
kowski, skarbnik — Walaszkowski, komisja 
rewizyjna pp.: Drążkowski i Jakubowski. W 
końcu zebrania p. Regliński z Miechucina wy: 
ułosił pouczający referat. , 


A Mi aA 
Chojnice `` ` 
— Osobiste. Kapituła odznaki pamiątkowej 
Więźniów ideowych z lat 1914—1921 nadała 
dyplomem z dnia 4. 12 1930 r. Nr. 1232 odzne» 
kę pamiątkową p. Mieczysławowi Baranowi — 
inspektorowi skarbowemu w Chojnicach, wię» 
zionemu za czynny udział w Polskiej Organie 
zacji Wojskowej. 


Jeść trzeba 


a drożyzna wielka. Więc ko- 
rzystajcie z naszych skie. 
PÓW. Mięso z uboju ekspor- 
towego sprzedajemy po cenach 
bardzo niskich, Prosimy zwra 
cać uwagę na cennik. 


św atewa? 


mierzają oddać w drodze przetargu dostawę około 
1000 kg mięsa i 200 kg słoniny dziennie na czas 
od 1. 4. do 30. 6. br. 

Przetarg odbędzie się dnia 26 bm. o godz. 9 
w kanoelarji kwatermistrza 18 p. ułanów. 

Oferty w zalakowanych kopertach w myśl o- 
bowiązujących przepisów należy nadesłać najpó- 
Źniei do godz. 8 dnia 26. 3, br. na ręce kwater- 

|mistrza 18 p. ułanów. 
Kwatermistrz 18 p. ułanów: 
(—) Platonoff, 
major. 


UCHWAŁA. l 
W sprawie konkursowej Banku Ludowego w Lu- 
biczu nowy termin do badania wierzytelności wyzna- 
cza się na dzień 4. 4. 1931 r. śodz. 11 w tut. Sądzie 


eku, Neugarten 28-29 za opłatą 3,— guldenów i zwro- BKIT Pa > 16 marca 1931 r BTY 
tem kosztów pocztowych. Do przetargu dopuszczone A" * : 
zostaną tylko oferty, do których załączono dowód zeļ °” N 2t. 30. PRA, O daki: 
złożonego w Kasie Głównej Rady Portu wadjum w 1 

myś| rozdziału „A“ „specjalnych warunków" prze- mi 

targu. Dziś 


Termin przetargu; 


Gdańsk, dnia 20 marca 1931 r. 
Rada Portu i Dróg Wodnych 
w Gdańsku. 


9 kwietnia 1931 r. o godz. 10 
"aed południem. Termin przydziału 4 tygodnie. 


Jóubiony 


paszport zagraniczny, wy: 
cany w lipcu 1930, wyko: 
rzystany unieważniam 
696417122 Marceli Popławski. 


kaszanka 
HUNGARJA 


Prosta 15/17. 


/ à z !Młody artysta poszukuje 
naprzeciw stacji kolejowej po 9.000,— zł. Wpła-  wspólniczki z majątkiem od 
ta 3.000,— zł. Dwa 6-morgowe parcele z lasem, 4—5000 mk. celem popra» 
przy stacji, proste połączenie z Gdynią, po; wy bytu. K. Voigt. Gdańsk 
4.000,— zł. Wpłata 1.000,— zł. Reszta ceny ku- | Breltgasac. 57. p. Wilkowski, 


pna pozostanie 10 lat na hipotece. — Sprzedaje | 
MAKOWSKI — WEJHEROWO, Klasztorna 9. 
(Pomorze). | | $wie ma 


5 ltr. z piwem okocimskiem 
każdego Czasu do nabyc:r 
Zamówienia uprasza Kepr. 
T. Ch rmąi rzęj Sica 
Toruń, Prosta 15/17, tel. 175. 


SlIedzie 


pełnotłuste © 
8 szuk 1 zł 


Torebki damskie, 


parasolki, parasole, 


teczki, walizki, piłki 

fumowc, manikury, Grelewicz 6953 
necesery, laski, ports i . 

monctki, proszę przes W'a kig Sarbary „cd 0; Voineasa inaa 


konać Się ceny naj: 
tańsze towar dobry. 
W. Szyma ski, 
Toruń, Król. Jadwigi 

12/14. (9756 


Maszyna 


Meble 


Najtańsze źródło zakupu 
kompletnych urządzeń 
mieszkaniowych i biuro- 
"wych z własnych. war» | 
sztatów. 


ign: Graijnert 


Wiiła 


w Grudziądzu z centralnem 
| ogrzewaniem, zogrodem, bu: 
dowana wcdług zasad higyje: 
ny, w całości albo na dwa 
mieszkania po 4 pokoje od 
ks IV. 1931 r. do wydzier: 
żawienia. Dr. Sujkowski. 


TO a *, 9-7 4x A || 


E 


do szycia okazyjnie nasprze: Grudziądz, ul. Grobiowa 54 PTUN: 1924. ASS 
daż. Toruń, Słowackiego Muny ai s i j $ 
29, parter lewo. 7123 || OKS papige puwa | | 


> ~e-o 


+ -e 


ŚWIATOWID 


Dziś i dni 
BASIĘBNE ? 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


Dnia 24 marca 1931 o godz. 12 sprzedawać będę 
u spedytora Sadeckiego najwięcej dającemu za go- 
tówkę: większą ilość ubrań męskich, bucików dam- 
skich, częściowa jadalnię i salon, 2 magneta, 2 dyna- 
ma, 4 regulatory, 2 rozrzutniki; o godz. 2 przy Szo- 
sie Chełmińskiej 30: przybory i narzędzia budowlane, 
platformę i inne przedmioty. (7152 


Piechowiak, komornik sadowy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


Dnia 24 marca o godz. 14 licytować będę u sped. 
Szymańskiego za gotówkę najwięcej dającemu: kompl. 
gabinet, kompl. jadalnię, kompl. salon, 3 maszyny do 
pisania, 2 szaty żelazne, 6 biurek, kompl. stajnię, 6 wo- 
zów meblowych, 10 platform, 1 parę półszorów wyjaz- 
dowych, 8 półszorów roboczych, 6 wozów kastowych, 
kompl. urządzenie kuźni, bormaszynę, 6 planów 
5X6. (7155 


Janowski, komornik sądowy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 
Dnia 24 marca 1931 r. o godz. 11 przedpol. sprze- 
dawać będę u spedytora Sadeckiego za gotówkę: ze- 
sar stojący. kanapa z obudową, maszynę do szycia, dy- 


„wan, obrazy, lampę wiszącą, 3 radjoaparaty, 2 gablotki 


szklane, stół okrągły, 4 krzesła, bulet, 15 płaszczy zi- 
mowych męskich, 3 płaszcze zimowe damskic i płaszcz 
futrzany, pierścionek brylantowy i 2 brylanty, 1 ubra- 
nie męskie i koszule męskie. 


7154) Linde, komornik sądowy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


Dnia 24 marca o godz. 11 licytować będę u spedy- 
tora Sadeckiego za gotówkę najwięcej dającemu: smo- 
king, ubranie marynarkowe, 2 futra, 5 kompl. matera- 
cy w łóżko, 2 łóżka metalowe, umywalkę, 2 p. firan, 
6 krzeseł, stucer, łóżko z materacem, szafę dębową, 
lustro, regał, 26 skrzynek franki, 50 sztuk cykorji, 
50 kawałków mydła, śablotkę szklanną. 


7153) Janowski, komornik sądowy. 


LICYTACJA PRZYMUSOWA. 


Dnia 24 marca o godz. 10 sprzedaję — Kaz. Jagiel- 
jończyka, dom wojskowy — Załuckiej, przymusowym 
przetargiem za gotówkę: umywalkę; o godz. 11 u sped. 
Sadeckiego: kanape, biurko, fortepian, szafę; o godz. 12 
w Podgórzu przy Pułaskiego 5: 22 serwisów; o godz. 
12,30 przy Pułaskiego 50: biurko, stół; o godz. 13 przy 
Młynnej u Wiśniewskiego: ześar, lustro. (7151 


P>ejlkzowia! k---ornik sądowy. 


PRZĘTARG PRZYMUSOWY. 


Dnia 25 marca 1931 r o godz. 12 w poł. licytować 
duędę w Łubiance najwięcej dającemu za natychmia- 
stową zapłata gotówka: krowę dojną, jałowicę. Zbiór 
licytantów u p. Cubera. O godz. 14 po poł. w Zamku 
Bierzśłowym: centrylugę. Zbiór licyt. u p. Kamiń- 
skiego. 

Kosiedowski, komornik sadowy w Toruniu. 


Ogłoszenie. 


Termin. targu wielkicgo kramnego. na bydło i ko- 
nie, przypadającego zgodnie z uprawnieniem tarśo- 
wem w bieżącym roku na dzień 7 kwietnia, przesu- 
nięty został na wtorek, dnia 31 marca. Zmiana ta 
obowiązuje tylko na bieżący rok 1931. 

Powyższe podaje się do publicznej wiadomości. 

Kościerzyna, dnia 20 marca 1931 r (7156 

Masistrat. 


P 


Magistrat miasta Bydgoszczy Wydział IX Oddział 
Wodociagów i Kanalizacji ogłasza niniejszem 


przeíarg ofertowy 


na wykonanie robót instalacyjnych przy przyłączeniach 
wodociągowych i kanalizacyjnych. Odnośne warunki 
ı formularze można otrzymać w Regsistraturze tut. Wy- 
aziału ul. Jagiellońska 40 pokój 20, za opłatą 2 — zł. 

Oferty w należycie zapieczętowanych kopertach i z 
odpowiednim napisem należy złożyć w Reśistraturze 
pokó; 20, do dnia 1 kwietnia br. godz. 12, o którym 
to czasie nastąpi otwarcie ofert. 

Magistrat zastrzega sobie prawo wolneśo wyboru 
oferenta bez względu na wysokość oferowanej kwoty 
wzylędnie nieprzyjęcia oferty. 

Bvdgoszcz, dnia 20. 3. 1931 r. 

Magistrat Wydział IX. 
Oddział Kanalizacji i Wodociągów. 
(—) Inż. Ed. Tubielewicz, 


p. ob. dęcernenta. 


Janee A A A W w a, m m W A OTO m a 


Greta Garbo i John Gilberi 
„ANNA KARENINA“ 


pg. Hr. Lwa Tołstoja. 


WIUKEK, DNTA 24-GO MARCA 1931 R. 


w pięknym dramacie 


Ponadto nadproyram. 


OGŁOSZENIE 


DZWIĘKOWE 


PARACE 


EENREINEUWEWNEW W ro. 1. 


— "ya śś 2 


Dziś | dni następne! 


— KINO — — 


DRZEIARGU. 


Pom. Urz. Wojcw. Wydział Rolnictwa osiasza SIN Przetarg MA prze- 
ddzierzawienic ntžeł podanych majaików państwowych na czas od 


8. V5. 19531 


Nazwa BOREM Obszar 
majątku | w ha. 
Wielka 
Cetniewo Morski wieś Esta 
Hallerowo 
Poczernino i dtto 230 ha 
Dana 4 Swarzewo j| 173 ha 


r. do 370. Vi. 3937 r. 


o 


wre: Seler ZO w N kE 
| Cena wy- 
Wadjum Wymaga- | woławcza tra 
ny ma- |w kwinta- 
w złotych Atek (Reh iuta przetargu 
rocznie 
IOYTY:SFr 
3.000 zł. | 70.000 164 godz. 
10-ta rano 


4.500 zł. | 90.000 322 dtto 


11. IV. 31 r. 
godz. 
10-ta rano 


3.000 269 


Kandydaci ubiegający się o dzierżawę winni się wykazać: 
1 


wybitną praktyką rolniczą, 


2) polską przynależnością państwową, 

3) referencjami organizacji rolniczych, 

4) posiadanym własnym majątkiem, 

5) złożeniem wadjum w Kasie Skarbowej. 


Przetarg odbędzie się w gmachu Pom. (rzędu Wojewódzkiego w Toruniu, pokój 
nr. 44. Piśmienne oferty winny wpłynąć do U. W. do dnia 8. IV. 31. r. 

Bliższych szczegółów udziela U. W. Wydział Rolnictwa pokój nr. 44. 

Toruń, dnia 20 marca 1931 r. | Za Wojewodę: 

(—) Ceceniowsici 
7150 Naczelmik Wydziału BDolnicitwa. 
week aiaiai aie al she 1 kkk huh ża a o bak u ickódć L% 
Edykt. W sprawie: Gminy Miasta Torunia zastą- 


pionej przez Magistrat powódki zastąpionej przez ad- 
wokata Michałka w Toruniu przeciw Witoldowi Za- 
wadzkiemu ostatnio zamieszkałemu w Warszawie, ul. 
Florjańska 8, m. 52, obecnie nieznanemu z miejsca po- 
bytu pozwanemu wniesioną zoslała przez powódkę do 
tutejszego Sądu skarga z wnioskiem na wyznaczenie 
terminu do ustnej rozprawy i wydanie następującego 
wyroku: 1) Pozwanego zasądza się na zapłacęnie po- 
wódce kwoty 2.137,50 zł wraz z 10 proc. od kwoty: a) 
112,50 zł od 1. 1. 1926 r. do 31. 3. 1926 r.: b) 225-— zł 
od 1. 4. 1926 r. do 30. 6. 1926 r.; c) 337,50 zł od 1. 7. 
1926 r. do 30. 9. 1926 r.; d) 450,— zł od 1. 10. 1926 r. 
do 31. 12. 1926 r.; e) 562,50 zł od 1. 1. 1927 r. do 31. 3. 
1927 r.; f) 675,— zł od 1. 4. 1927 r. do 30. 6. 1927 r.: 
$) 787,50 zł od 1. 7. 1927 r. do 30. 9. 1927 r.; h) 900,— zł 
od 1. 10. 1927 r. do 31. 12. 1927 r.;'i) 1012,50 zł od 1. 1. 
1928 r. do 31. 3. 1928 r.; j) 1125— zł od 1. 4. 1928 r. 
do 30. 6. 1928 r.; k) 1237,50 zł od 1. 7. 1928 r. do 30 9. 
1928 r.; !) 1350,— zł od 1. -10. 1928 r. do 31. 12. 1928 r.: 
m) 1462,50 zł od 1. 1. 1929 r. do 31. 3. 1929 r.: n) 
1575,— zł od 1. 4. 1929 r. do 20. 6. 1929 r.; o) 1677,50 zł 
od 1. 7 1929 r. do 30. 9. 1929 r.; p) 1800-— zł od 1. 10. 
1929 r. do 30. 12. 1929 r.; r) 1912,50 zł od 1. 1. 1930 r. 
do 30. 3. 1930 r.; s) 2025— zł od 1. 4. 1930 r. do 
30. 6. 1930 r.; t) 2137,50 zł od 1. 7. 1930 r. i to pod 
rygorem egzekucji w nieruchomość Borek karta 1 w 
stopniu zapisanym w księdze wieczystej Borek k. 1. 
oddział II liczba 3. 2. Pozwany winien płacić powódce 
w przyszłości każdego 1. I, 1. IV., 1. X. kwotę 112,50 zł 
począwszy od 1 pażdziernika 1930 r. a w razie nicu- 
iszczenia tej kwoty we wskazanym terminie także usta- 
wowe odsetki od dnia płatności pod rygorem egzeku- 
cji w nieruchomość Borek k. 1. oddział II liczba 3. 
3. Pozwany ponosi koszta sporu. 4. Wyrok jest tym- 
czasowo wykonalny ewtl. za złożzniem zabezpiecze- 
nia. Na zasadzie tej skargi wyznaczony został ter- 
min do ustnej rozprawy na dzień 17 czerwca 1931 r. 
godz. 10 przed poł. w Sądzie Okręśowym sala ni. 25. 
Wzywa się pozwanego na powyższy termin z tem, by 
do swego zastępstwa ustanowił pełnomocnika adwoka- 
ta uprawnionego do występowania przed Sądami Ziem 
Zachodnich. (7149 

Toruń, dnia 17 marca 1931 r 

I 3 0543/30. Wydział Cywilny Sadu Okręgowego. 


AWIT ABONAMENTOWY 


Be Urzędu Pocztoweże 


Zamawiam niniejszem abonament „Dnia Pomorskiego" na Il. kwar- 
cał wzgl. miesiąc Kwiecień 1931 r.i proszęnależność Zł. 10.17 — Zł. 3.39 


bobrać przez listowego 


Imiętsnazwiske ehe T 


Kwit pocziowy 


Odbiór kwoty Zł. 10.17 — Zł. 3.39 — tytułem prenumeraty „Dnia 


Pemerskiego" na II. kwartał wzgl. miesiąc Kwiecień 1931 r. potwierdzam. 


..-uaaatacca tego LRrRersożatOtoOtLOOLŁOCOLGA 4acaccucaeaceacoteaoGasa: 


pobrać przez listowego. 


dyTąm m1, Só 


tał wzgl. miesiąc Kwiecień 1931 r. i proszę nal 
na 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


We wtorek, dnia 24 marca br. o godz. 10 sprzeda- 
wać będę w drodze przetargu przymusowego za go- 
tówkę najwięcej dajacemu w Kitnowie pow. Grudziądz 
około 40 ctr. nasienia buraczanego. Zaś o godz. 11 
sprzedawać bedę w Radzynie pow. Grudziadz umy- 
walkę, lcżankę, biurko i pianino. Zbiórka reilektan- 
tów przed hotelera. 


3887/30. T. Maćkowiak, kom. sąd. w Grudziądzu. 


PRZETARG. 


Państwowy Urzad Budownictwa  Naziemneso 
w Toruniu rozpisuje przetarg na pokrycie blachą 
cynkową attyk: śmachu Dyrekcji! Lasów Państwo- 
wych w Toruniu. 

Ślepe kosztorysy za opłatą 3,— zł oraz bliższe 
informacje olrzymać można w biurze Państw. U- 
rzędu Budownictwa Naziemnego w Toruniu, ul. 
Słowackiego 16. narożnik Matejki. — Oferty w 


|opieczętowanych kopertach z napisem „oferta na | 


pokrycie blachę cynkową attyki w śmachu Dy- 
rekcji Lasów Państwowych w Toruniu", składać 
należy w wyżej wspomnianym urzędzie do godz. 11 
dnia 31 marca 1931 r. załączając dowód ze złożo- 
nego wadjuim w Kasie Skarbowej w wysokości 
5 proc. sumy ofertowej. 

Po tej godzinie rozpocznie się rozprawa ofer- 
towa. — Wybór oferenta zastrzega się. 

Toruń. dnia 19 marca 1931 r. (7148 
Państwowy Urzad Budownictwa Naziemnego 
w Toruniu. 

(—) Smolny, 
Insp. budow. 


reast w” 


z 


Najwieksza rewja Spiewnosmuzyczno« 
ttneczna Świata, wykonana w kolorach naturalnych 


„Król Jazzu“ 


najsławn. śpiewaczki, Śpiewacw i mueycv Ameryki, 


Meble 


K omplemepokoje: sypialne, 
stołowe, męskie vahinctv, 
garnitury klubowe. urządzee 
nic kuchenne, po cenach 
tabrvcznvch poleca 


wytwórnia 
Mebli 


ul. Grudziądzka 90 

w Toruniu. 6581 
Obcjrzyj wszędzie później 
przyjdźdomnie. |'rzekonasz 
się e ccnach łabrwcznych. 


hurie 


CEGLY 


50.000 szt. I. gatunku i 

JPOLO „ a e 

z dostawa do śródmieścia. 

Zgłlosz. do ..Dnia Pomorsk.*' 
pod nr. 7145. 


TANIO 


1f 
| 


Bielizna 
damska i męska 


„Maco | 
w wielkim wyborze 


(Cenv znacznie zniżene! 


B. Wilamowski 
TORUN «oi | 
u'.Zeglarska 28 i 


Reperiuar 


Teatru Toruńskiego 


W poniedziałek dnia 23 
bm. o godz. 20-tej 


szkiewiczowej (odczyt). 
Lucyny Borowskiej (śpiew) 
H. Grossówny i J. Glin: 


We wtorek, dnia 24 bm. 
o podz. 2ostej 
Premjcra 
„Golgota“ 
Misterjuim Religijne w 15 
obrazach według tekstu 
$S. Ewangclistów napisał 
B. Risłan. 
W środę. dnia 25 bm. 
o godz. 2ostej 
„Goleośa"” 
Misterjum Religijne w 13 
obrazach, według tekstu 
$š. Ewangclistów napisal 


B. Risłan. 


my 


W czwartek, dnia 26 bm 
o godz. 2ortej 
„Golgota“ 

Misterjum Religijne w 13 

obrazach. według tekstu 

$$. Ewangclistów napisał 
B. Rislan. 


W piątek, dnia 27 bm. 
o godz. 2oztej 
„Gaołówia” 

Misterjum Religijne w 13 

obrazach według tekstu 
ŚŚ, Ewancelistów napisa 
B. Risłan. | 


| FEG WAW "WNE. SR. ZWANY. * a7--— e pdb 
RWIT ABONAMENTOWY 


Do Urzędu PDoczioweżo 


Zamawiam nioaiejszem abonament 


„Dnia Bydgoskiego" na II. kwar- 
eżność Zł. 10.17 —,Zł. 3.39 


lie) AS T ATE malym a 1. Imię i NAZWISKO... de. 0.04.00404-. N o E Ba, dawac 

r nR EA STRAE VANN KŻ. a MiejScOmOŚĆ:|..- PE 101oa niso reaneo nene. REWA i OREN E 
Kwii pocziowy a i 

Odbiór kwoty Zł. 10.17 -- 3.39  — tytułem prenumeraty.. „Dnia 


bydgoskiego" na II. Kwartał wzgl. miesiąc Kwiecień 1931 r. potwierdzam. 


Na nauczycielu Spoczywa 


WTOREK, DNIA 24-GO 


MARCA 1931 R. 


ODOWIĄZCH 


Li 


przygotowania młodzieży do nowego ustroju Państwa 


(Dokończenie ze sir. 1-szej). 
Znalaziy się tępe, zbisute glowy, które 

potraktowały tę akcję jako rodzaj pensum 
szkolnego i prowadziły kontrolę owych 
nieszczęsnych pocztówek tak, jak się pro- 
wadzi kontrolę wypracowań szkolnych, a 
może nawet znalazły się takie marne lokaj- 
skię charaktery, które wyobrażały sobie, iż 
nicpotrzebna i przesadna w tej sprawie 
gorliwość może stać się drogą nawet dla 
karjery. 

Jeszcze smutlnicejsze wypadki 
Były też jeszcze smutniejsze wypadki. 
Znana mi jest szkoła, w której starze- 

jące się i krygujące się paniusie, rozczytane 
w codziennych gazetkach, przychodziły do 
dzieci z taką oto miną: „Moje kochane, 
mnie się ta cała akcja nie podoba, mam 
głęboką niechęć do tego człowieka, ale 
przynoszę wam oto pocztówki i mówię — 
piszcie, bo inaczej srogie polityczne prze- 
$ladowania mnie dotkna". 


Proszę Państwa, na swojem stanowisku 
wojewody, spotykać się muszę często z ty» 
pem krygujących się pamiuś o minie ofiar, 
którym owe srogie prześladowania śrożą 
' mam dła tych osób pełne współczucie 
: zrozumienie, 

Podczas ostatnich pamiętnych dni listo- 
padowych, jedna z takich rozpolitykowa- 
nych pań co parę dni żegnała się ze wszy- 
stkimi znajomymi, zapowiadając, że nieba- 
wem zapewne wywieziona zostanie do 
Brześcia, ale i to nawet nie złamie harfu 
jej spiżowej duszy. 

Jako żywo nikt owej paniusi nie zamie- 
rzał ani prześladować, ani wywozić, tem 
niemniej jednak nawet nie prostowałem o- 
wych powiedzeń i nawet nie uległem poku- 
sie ich ośmieszenia. 

Rozumiałem raczej, iż taka pan.usia, któ 
rej Bóg być może poskąpił naturalnych 
dróg ujścia dla jej serca i temperamentu, 
stwarzać sobie musi fikcję, że coś znaczy, 
że coś robi, i że jej coś grozi. 


Nie wolno wprowadzać rozierki do 
duszy dziecka 


Ale nie wolno krygować się kosztem 
wprowadzania rozterki do duszy dziecka, a 
znam przecież wypadki, że dzięki tej swo- 
'stej metodzie swych wychowawczyń, kil- 
kunastoletnie dziewczątka przychodziły do 
domu spazmatycznie płacząc. 


I dla takich wypadków, dla takich kry- 
fujących paniuś, choć jest to już rok Pań- 
ski 1945, nie mam dość słów POTĘPIE- 
NIA I OBURZENIA! 

" I któż miał w owym czasie dopilnować, 
zapobiec i ustrzec młodzież od tego rodzaju 
metod wychowawczych? 

Czy pan kurator, czy panowie wizyta- 
torzy, czy administracja szkolna, czy też... 
właśnie organizacja zawodowa nauczyciel- 
ska, zadaniem której jest czuwać nad pod- 
tiesieniem poziomu moralnego swych 
:złonków?1 

Proszę Państwa, jeżeli pozwoliłem so- 
bie dzisiaj zaproponować Wam rozpatry- 
wanie tych draźliwych rzeczy z perspekty- 
wy lat przynajmniej kilkunastu, to nietylko 
dlatego, aby uchron'ć dzisiejsze zebranie od 
dysonansów, 

' Chciałem, otwarcie to teraz przyznaję, 
pokazać Państwu, jak łatwo i w jak prosty 
<posób podejść można do zagadnień życia 
na terenie szkoły, gdy się zechce patrzeć 
na nie z właściwego, obcego namiętnośc:'om 
dnia codziennego, obywatelskiego punktu 
widzenia. 

Rola wychowawcy 


Są w mojem zrozumieniu dwa zawody, 
a raczej dwa powołania, które takiego a 
nie innego wymagają ujęcia rzeczy bieżą- 
cych. 

Są mim. powołanie kapłańskie i dobrze 
pojęta rola wychowawcy. 

Teraz jednak, gdyśmy skończyli z prze- 
szłością, pozwolą Państwo, iż w paru sło- 
wach poruszę i te zagadnienia, które nie- 
wątpliwie w najbliższych dniach przed Pa- 
nam. staną w życiu szkolnem. 


W przededniu decydujących 
rozrywek 

Jesteśmy w przededniu decydującej roz 
śrywki o przyszły ustrój Polski. Któż bar- 
dziej nż Wy, Panowie, z natury swego za- 
wodu najbardziej może powołani do kryty- 
cznego wgłębienia się w dzieje Polsk', le- 
piej może wiedzieć. co było przyczyną nie- 
szczęść i upadku naszej Ojczyzny. 

Kraj nasz wciśnięty między dwie złe 
moce, mając do spełnienia wzniosłą misję 
dziejową, którą tak pięknie i ofiarnie wie- 
iekroć spełniał, upadł dlatego, że nie było 
rządu, któryby miał siłe zwycięstwa wyko- 
rzystać, plany na dłuższa metę realizować, 
przeciw grożącym odwiecznym niebezpie- 
czeństwom obronę obmyśleć i przygoto- 
wać. 

W walce z la niemocą zszarpały się naj- 
lepsze głowy i najlepsze serca Polski. 

Ale jest ponadto w charakterze naszym 


Ogłoszer cz: wiersz milim. na stronie 7-lamowej 


w tekście na pierwszej stronie 
na druqle! i trrecie. stronie . 


Drobne za słowo 15 ge.. płerwsze słowo podwójnie 


Dla poszukuiacych oracy i nekrolog! 25 zniżki. komunikaty 50 gr. 
Za qłooszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem miejsca 205 nadwyżki 


W Gdańsku za wiersz m/m na stronie ?-Jamowe; 9452 


. .. , t. s 4 
Drobne co Slowa 5 fen. tytułowe . 


Przy sądowem ściąganiu należności rabat upada. Ža terminowy druk 
'rzępisane mieisce oqloszenie administracja qie odpowiauu. 
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narodowym pewna właściwość, może na- 
wet sympatyczna, może : dodatnia, ale w 
skutkach swych częstokroć dla bytu pań- 
stwowego nad wyraz groźna. 


Jak w „Próch"vie' Berenia 

Ilustruje ją może najlepiej pewien ustęp 
z powieści „Próchno' Berenta, który po- 
zwolę sobie tutaj Państwu przypomnieć. 

W małem uniwersyteckiem mieście nie- 
mieckiem siedzi w knajpie grono młodych 


ludzi, różnych narodowośc., w gorących 
dyskusjach zamierzających cały dotychcza- 
sowy porządek świata zmienić. Padają co 
raz gorętsze słowa buntu, coraz dalej idą- 
ce programy i zamierzenia. Wreszcie całe 
towarzystwo rozchodzt się do domów, i 
środkiem ulicy, śpiewając rewolucyjne pie- 
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| šni, idzie gromadka młodych ludzi. poanę- 
dzy którymi jest paru Niemców, jest Czech, 
jest Moskal i Polak. 

Nagle przed ią gromada wyrasta groźne 
postać Schutzmann'a, który 
przyszłych burzycieli ustroju 
do porządku. 

Na służbowe to wezwanie, Niemcy scho- 
dzą natychmiast na chodnik, Czech plącze 


przywołuje 
społecznego 


się gdzieś po rynsztoku, a tylko Polak i 


Moskal, plurąwszy w garść w myśl nieda- 
wno głoszonych haseł, zamierzają zaata- 
kować stróża ładu społecznego, 


Nasz charakier narodowy 


To jest w skrócie najtrafniej może ujęta 
owu właściwość naszego charakteru narodowe- 
go, o której wspomniałem. 


Polak to, w co uwierzy i do czego się zapa- 
li, gotów natychmiast realizować, choćby kosz- 
tem własnym. 

To też nic dziwnego, że podczas gdy 38ocja- 
liści niemieccy podczas wielkiej wojny, pomi- 
mo swego internacjonalizmu i pacyfizmu, na- 
tychmiast stanęli w szeregach, a teraz potul- 
nie uchwalają kredyty na budowę drugiego już 
pancernika, choć tam u nich bezrobocie nęka 
przeszło cztery miljony ludzi, to jednocześnie 
przedstawiciel naszego ofiejalnego socjalizmu, 
niedawno jeszcze, jak wiadomo, oświadczył w 
Berlinie, że w imię idcałów międzynarodowych, 
o rewizji granic i o Pomorzu, owszem... poga- 
dać można. 


CZYŻ TAKI NARÓD, Z TAKIEM NASTA- 
WIENIEM DUSZY, OBYĆ SIĘ MOŻE BEZ 
SILNEGO RZĄDU, KTÓRYBY NIEWOZES- 
NYM ZAPAŁOM KRES I TAMĘ POŁOŻYĆ 
ZDOŁAŁ?! 

I, proszę Państwa, nie jost ważniejszą rze- 
czą, czy projekt zmiany Konstytucji, w tem 
czy innem dosłownem brzmieniu ma być przy- 
jety. Można się kłócić, czy wojskowi powinni 
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Przebieg walneśo zebrania 


Okręśu Pomorskiego Towarzystwa 


Nauczycieli 


Szkół $rednich i Wyższych 


W dniu 22 marca br. odbyło się w To- 
runiu walne zebranie Okręgu Pomorskiego 
T-wa Naucz. Szkół Średnich i Wyższych. 
Zebranie rozpoczęło się nabożeństwem w 
kaplicy Seminarjum Męskiego. 

Zjazd otworzył o godzinie 10,30 prezes 
T. N. S. W. proi. S, Zagórski. 


P. prezes w goracych słowach powitał p. 
Wojewodę jako reprezentanta Rządu i go- 


za serdeczny stosunek do organizacji. Da- 
iej powitał p. kuratora Pollaka zapewnie- 
niem, że T. N. $. W. trwać będzie zawsze 
na straży ideałów wychowawczych; ks. dzie 
kana Kozłowskiego jako przedstawiciela 
Guchowieństwa, p. gep. Pricha, przedstawi- 
ciela armji, p. Gordona. przedstawiciela 
miasta, p. prezesa Chodeckiego, przedsta- 
wiciela Sądu, prezesów komitetów rodzi- ; 
cielskich bratnich organizacyj i delegatów. | 


Mówca wspomniał, że obecny minister | 
Czerwiński jest członkiem T. N. $. W. w, 
Piotrkowie * od kiedy stanął na swym po- | 
sterunku szkoła średnia zaczęła się wybit- ; 
nie rozwijać, Poczem p. prezes Zagórski 
zaprosił do prezydjum zjazdu p, dyrektora 
Puppla i p. dyrektora Porębskiego, 

Następnie wygłosił przemówienie p. ku- . 
rator Pollak, wypowiadając dwa życzenia: : 
pierwsze, aby T. N. Ś. W. poświęciło się in- | 
tensywnej pracy nad dokształcaniem się, | 
w czem z wyb.tną pomoca przychodzi M- 
nisterstwo W R. i O.P. organizując szereg | 
systematycznych kursów, drugie zaś, by T. 
N. $. W. roztoczyło jak najszerszą opiekę 
rad młodzieżą szkolną, wychowując mło- 
dzież pomorska na szczerze polską, na do- 
brych obywateli państwa, stojących na wy- 
sokości swych zadań. 


i 
spodarza ziemi pomorskiej, dziękując : 
| 


P. śen. Prich pow'tał zebranie w imie- 
niu p. gen. Pasławskiego, dziękując T-wu N. 
S. W. za ideową pomoc w Wychowaniu Fi- 
zycznem i P. W., które łączą społeczeństwo 
z wojskiem. Ze swej strony p. gen. Prich 
'ako komendant Centrum Wyszkolenia Ar- 
tylerj. wyraża życzenie, by tak jak akord 
dzwonów kościelnych wzywa codziennie do 
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Redaktor odpowiedzialny Staniseaw Nowakowski w Torniiu Bydgoska 78 
Red. odpowiedzialny na Bydgoszcz Michalik Stefan Mostowa 6 
Redaktor odpowiedzialny za sprawy W. M. Gdańska W4. Cleszyński, 
Gdańsk Stadtąraben : 

Redaktor odpowiecuz. na Wejberowo Wi. Grażowski Gdańska 4, tel. 64 
kedaktor odpowiaedzialuy na Inowrocław Cypr/an Karpiński 
Inowpocław, ul, Toruńska 9, 


Za ogioszenia odpowiada administracja 
| Wydawnictwo: Dzien Komorsk „Dzień Bydgoski" Gazeta Gdańsko” 
„Gazeta Morska” Dzien Kaszubski”, „Dzień Kujawski“. 


Czcionkam: Pom. Druk. Roin, 5. A, w Torumu Bygdoska 56 


pamięci © Bogu, który jest nad nami, huk 
armat rozlegający się z poligonu toruńskie- 
go przypominał społeczeństwu, że armja po! 
ska czuwa nad całością Ojczyzny. 

Ks. dziekan Kozłowski podkreśla ko- 
nieczność współpracy szkoły z rodziną i Ko 
Ściołem w myśl zeszłorocznej encykliki Ojca 
świętego i życzy zjazdowi pomyślnych 
obrad. | 

Następnie na trybunę wszedł p. wojewo- 
da pomorski Lamot. 

Przemówienie p. Wojewody zostało 
przyjęte entuzjastycznemi oklaskami. 

Po przemówieniu pp. dyr. Gordona, 
Wojciechowskiego, mecenasa Ossowskiego, 
pp. dyr. Skąpskiego i dr. Tynca zabrał głos 
ustępujący kurator Szwemin w serdecznych 
slowach żegnając T. N. $. W. 


Następnie odczytano szereg telegramów 
gratulacyjnych, poczem p. dyr. J. Kaczor z 
Torunia wygłosił niezmiernie poważny i głę 
boko opracowany referat p. t. rola testów 
psychologicznych przy selekcji młodzieży. 

Następnie po odczytaniu protokółu z 
ostatniego zjazdu, p. prezes Zagórski zło- 


; żył wyczerpujące sprawozdanie z działalno 


ści T. N. Ś W. w okręgu pomorskim, 

Popołudniowe obrady zjazdu wypełniła oży- 
wiona i rzeczowa dyskusja nad referatem p. 
dyr. Kaczora. 


zarządu i do komisyj p. prczes Zagórski zam- 
knał walny zjazd. 


Po dokonaniu uzupełniających wyborów do | 


głosować czy nie, czy Prezydent winien być 
Azo 91484 O 'qosods Luur m Kzo me M AuwiqAm 
inno szczegóły. Można też się spierać e to, 
czy wybrana taktyka jest właśnie najlepszą, 
czy jakiogoś tam żydka, zarabiającego grube 
grosze na „polskim interesie" lub też tego osy 
owego aferzystę politycznego należało zamknąć 
właśnie w Brześciu, czy w innym odpowiednim 
lokalu, względnie o to, jakie honory więzienne 
należało owej osobie czynić, — ale przecież 
jasną dla każdego, uczciwie i krytycznie my- 
ślącego Polaka, jest rzeczą, jak powinien w za- 
sadzie wyglądać przyszły ustrój Polski, jeśli 
państwo nasze ma istnieć i trwać. 


Musimy dać podwaliny no- 

wego usiroju Państwa 

W ton czy inny sposób, niewątpliwie doj- 
dziemy przecież z sobą do ładu, i damy pod- 
waliny nowogo ustroju Polsce. 

Ten ustrój jednak nie będzie służyć nam, 
pokoleniu zrodzonemu w niewoli. My zejdzie- 
my już niedługo z widowni dziejów Polski. 
Obcjmie rządy w Polsce, odpowiedzialność za 
jej losy, 4a jej przyszłość, to właśnie pokolenie, 
które pod Waszą wzrasta opieką. 

Na jednem z zebrań politycznych, tutaj 
właśnie w Toruniu, obecny marszałek Sejmu 
Świtalski, na niecierpliwe głosy ludzi zmęczo- 
nych walką wewnętrzną i domagających się 
oktrojowania Konstytucji, odpowiedział: „Pa- 
nowie domagacie się tego, co ma Sprawić ulgę 
nerwom waszym, a przecież my chcemy dać 
Konstytucję taką, z którejby mogły korzystać 
dzieci nasze, a przeto musi być ona oparta na 
świadomości jej potrzeby szerokich mas społe- 
czeństwa polskiego.“ 

Do tych słów dodałbym jeszcze, że przy: 
szły ten ustrój, który idącym po nas pokole 
niom po ciężkich zmaganiach się po sobie zo- 
stawimy, aby był trwały, musi być oparty rów 
nież na świadomości wzrastającego obecnie po- 
kolenia. 

Któż lepiej niż wy, Panowie, wie, iż Konsty. 
tucja 3-go Maja, chlubne dzieło odrodzenia na- 
szej ojczyzny, poprzedzona została wielką re- 
formą szkolną, która dała młodzieży trafne 
zrozumienie jej zadań i obowiązków obywatel- 
skich. 

Tego kod EN od Was 
istoria 

Na Was, Panowie, Spoczywa obowiązek 
przez sumienna analizę dziejów, przygotowania 
młodzieży do tego nowego ustroju, który nam 
historyczne konieczności Polski, nieomal na- 
rzucają. | 

Tego musi od Was wymagać Rzad, tego wy- 
maga społeczeństwo, to dyktuje sumienie. 

I gdy spełnicie, Państwo, ten wielki swój 
obowiązek, bez niepotrzebnych zgrzytów, bez 
wciągania młodzicży w zatrutą atmosferę walk 
politycznych, to gdy naprawdę kiedyś, spotka- 
my się starzy i Spracowani, będziecie Panowie 
mieli poczucie dobrze spełnionej służby Ojczy- 
Źnie. 

Tego pozwalam sobie życzyć Organizacji Za: 
wodowej Panów. 
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francja, Czechosłowacja i Włochu proiesiują 


przeciwko Anschiusowi 


Wiedeń 23 3. (PAT). Urzędowo do- 
noszą, że dnia 21 bm. przybyli do mini- 
sterstwa spraw zagr. do wicekanclerza 
dr. Schobera reprezentanci dyplomatycz- 
ni Francji, Czechosłowacji i Włoch i za- 
komunikowali mu, że wiadomość, która 
pojawiła się w dziennikach w dniu 17 
marca o zawarciu unji celnej między 


>rzet poczte z oadnoszeniem 


PRENUMERATA 
stracj! 2.70 zł — na pocztach już z odnoszeniem kwartalnie 9,27 zł 


Austrją a Niemcami uakłoniła ich rzą- 
dy do podania do wiadomości rządowi 
austrjackicmu, żc zawarcie unji celnej 
sprzeciwia się protokółowi genewskiemu 
z dnia 4 października 1922 r, Wicekan- 
clerz Schober udzielił wyżej wymienio- 
nym reprezentantom dyplomatycznym 

odpowiednich wyvjaśnien. 


Abonament miesięczny wynosi. 


w ekspedycji miejscowych agencjach „ « « « « ao a o e e 3.40 z! 
z odnoszeniem do damu w Toruniu . e.a. « e æ àe e PS E 
z s é [| e a a e a a 3.36 2 

Na PŁ GE 0 ; 4.50 z! b 
2.50 gd przez chłopca . . . . . 2.30 zł 
z odbieraniem w administracji wprost qd 2, zagranicą 4 gd 1.— zł 


„DNIA KUJAWSKIEGO''* miesięczna w aamini- 


miesięcznie 3,09 zl 


Jost 
przęz 
Angc 


